
Ogrody na... dachach

„Gwiaździste osiedle"
powstanie w Szczecinie

CZY można projektować z 
fantazją? Czy można w  zabu­
dow ie osiedli uniknąć mono­
to n ii i  sztampy? Często zada­
je m y sobie te pytania, kiedy 
oglądamy fragm enty miast 
zabudowane jednakow ym i 
k lockam i-budynkam i. A  jed­
nak okazuje się, że można 
przeciwstawić się m onotonii i 
sztampie. Można projektować 
z wyobraźnią i  jednocześnie 
całkiem  realnie. Należy ty lko  
odejść od pewnych przyzwy­
czajeń i, co tu  ukrywać, ła t­
w izny. Konkre tnym  p rzyk ła ­
dem takiego działania jest 
nowoczesna koncepcja szcze­
cińskiego osiedla nazwanego 
„Reda” . Powstanie ono pomię­
dzy ulicam i: Curkową i K ra ­
kowską oraz polną drogą o 
nazwie Bronowicka. Obszar 
związany z tematem pro jektu  
obejm uje 14 hektarów, zaś 
ścisła zabudowa 7,5 ha.

AUTOREM  pro jek tu  osiedla 
dla ok. 2300 mieszkańców jest 
szczeciński a rch itekt Marek 
Uciechowski z „Inw estp ro jek- 
tu ” . W swej koncepcji w yko­
rzystu je on przede wszystkim  
elementy tzw. systemu szcze­
cińskiego, pochodzące z lo ka l­
nych fabryk domów. Jedynie 
centra lny punkt — wysokościo 
wiec o 24 kondygnacjach bę­
dzie realizowany w  stystemie 
m onolitycznym  (wylewany). 
C iekawy „gw iaździsty”  układ 
tego osiedla tw orzy niemal je ­
den połączony tarasami obszar 
mieszkalny. Układ prom ie­
n is ty  zapewni tu  doskonałą 
izolację poszczególnych budyn­
ków, a jednocześnie wprow a­
dza w ie le św iatła i  przestrze-

W S Z Y S T K IE  b u d y n k i  p ro s to k ą t ­
n e  b ę d ą  m ia ły  od  4 d o  11 k o n d y g ­
n a c j i  ( te  w ła ś n ie  b e d a  w y k o n y w a ­
n e  z g o to w y c h  p ły t ) ,  zaś p u n k to ­

w ie c  je s t  p e w n a  m o d y f ik a c ja  s ły n ­
n e g o  s z c z e c iń s k ie g o  s p ira lo w c a . j a ­
k i  p rz e d  la t y  z a p r o je k to w a ł  p r o f .  
M ie c z y s ła w  J a n o w s k i.  J e s t o b e c n ie  
p e łn a  szan sa , że to  o r y g in a ln e  d z ie ­
ło  d o c z e k a  s ie  w re s z c ie  r e a l iz a c j i  
( p r z y  o s ta te c z n e j k o n c e p c j i  a r c h i­
te k to n ic z n e j  o b ie k t  te n  b e d z ie  k o n ­
s u lto w a n y  z  p r o f .  J a n o w s k im ) . 
W ie ż o w ie c  b e d z ie  w z n o s z o n y  ja k b y  
z p la s t r ó w  s z e ś c io k ą tn y c h , s ta n o ­
w ią c y c h  p o szcze g ó ln e  k o n d y g n a c je . 
W y s ta ją c e  „ t r ó j k ą t y ”  tw o r z y ć  b ę ­
d ą  c ie k a w y  u k ła d  b a lk o n ó w . W  
p o d s ta w ie  w ie ż o w c a  p rz e w id z ia n e  
są s k le p y ,  d o  k tó r y c h  p ro w a d z i 
o lb r z y m i ta ra s  łą c z ą c y  w s z y s tk ie  
b u d y n k i  m ie s z k a ln e . B e d z ie  to  n a ­
tu r a ln y  p ie s z y  w e z e ł k o m u n ik a c y j ­
n y .  Ł ą c z n ie  w  o s ie d lu  ty m  b e d z ie  
m o g ło  z a m ie s z k a ć  540 ro d z in .

(Dokończenie na stor. 2)
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Z  udzia łem  c z ło n k a  B iura Po litycznego, 
w ic e p re m ie ra  M ie c z y s ła w a  Jag ie lsk iego

Obraduje Wojewódzka Konferencja 
Sprawozdawczo-Wyborcza PZPR

I
DZIS O GODZ. 9 RANO w  Szczecinie rozpoczęła obrady 
Wojewódzka Konferencja Sprawozdawczo-Wyborcza PZPR, 
poświęcona podsumowaniu kadencji 1976—1977, wyborowi 
nowych władz instancji wojewódzkie j a także nakreśleniu 
k ie runków  działania w o jew ódzkie j organizacji pa rty jne j 
na la ta 1978—79.

OKRES sprawozdawczy w  zację uchwały V I I  Zjazdu 
wojewódzkiej organizacji pa r- PZPR i  kole jnych posiedzeń 
tyjmej Charakteryzował się kom plenarnych Kom ite tu  Centra l- 
sekwencją działań nakierow a- nego. W latach 1976—77 praca 
nych na wszechstronną re a li-  party jno-organizatorska kom-

I M IA
DZIŚ obraduje W oje­

wódzka Konferencja Spra­
wozdawczo — Wyborcza 
PZPR dokonująca podsu­
mowania dorobku kaden­
c ji 1976—77 i wytyczająca 
k ie ru n k i działania na lata 
1978—79.

CO zmieniło się w  wojewódz­
tw ie  oraz w  samym mieście 
Szczecinie w  ciągu ostatnich 
lat? Jak włączaliśmy się do re­
a lizac ji społeczno-gospodarcze­
go program u rozwoju kra ju? 
Jakie przyniosło to efekty w  
życiu gospodarczym, społecz­
nym, ku ltu ra lnym , ja k  odbiło 
się w  sferze socjalno-bytowej

mieszkańców? Na pytania te 
nietrudno o odpowiedzi.

Lata 1976—77 to w  rozwoju 
społeczno-gospodarczym woje­
wództwa etaip ko le jnych pozy­
tyw nych  zmian. Nastąpił dalszy 
szybki rozwój bazy techniczno- 
produkcyjne j gospodarki żyw­
nościowej, przemysłu, gospo­
dark i m orskiej. Zw iększył się 
zakres usług socjalnych i  ko­
munalnych. Dalszy postęp to­
warzyszy działalności w  oświa­
cie i  nauce, zwłaszcza w  zakre­
sie wykorzystania osiągnięć na­
uk i w  gospodarce regionu. 
Umacnia się i  rozw ija  szkolnic­
tw o wyższe. Dobrze rozw ija  się 
działalność ku ltu ra lna , znaczą­

ce osiągnięcia zanotowali szcze­
cińscy twórcy. Uzyskano lepsze 
niż w  poprzednich latach efek­
ty  w budownictw ie mieszka­
niowym , w  rozwoju sieci żłob­
ków  i  przedszkoli. Rezultaty 
m inionych 3 la t stanowią doro­
bek całego społeczeństwa woje­
wództwa osiągnięte pod k ie ­
row nictw em  organizacji i  in ­
stancji party jnych, które um ie­
ję tn ie wdrażały do codziennej 
p ra k tyk i zadania wynikające z 
uchwał p a rt ii a w  szczególności 
uchwał V  i V I Plenum KC 
PZPR precyzujących założenia 
m anewru gospodarczego.

(Dokończenie na str: 4— 5)

centrowała się na zagadnie­
niach decydujących o posta­
wach członków pa rtii, o aktyw  
ności i  zaangażowaniu klasy 
robotniczej i  wszystkich pra­
cujących w  rea lizac ji am bit­
nych zadań społeczno-gospo­
darczego rozwoju regionu.

Z dobrym i rezulta tam i pro­
wadzono pracę pogłębiającą i 
umacniającą socjalistyczną 
świadomość społeczeństwa. Do­
skonalono s ty l i  metody pra­
cy party jne j. Nastąpiło dalsze 
umocnienie k ierowniczej ro li 
pa rtii. Realizowane by ły  sku­
teczne fo rm y in sp irac ji i  mo­
b iliza c ji załóg dla zapewnienia 
wyższych jakościowo i ilościo­
wo efektów gospodarczych. 
Przez szerokie i  różnorodne 
fo rm y ak tyw izac ji społeczno- 
-zawodowej nastąpiło dalsze 
utrw a len ie  i  upowszechnienie 
socjalistycznej demokracji.

67 837 członków i kandyda­
tów  p a rtii skupionych w  84 
kom itetach zakładowych, 1731 
podstawowych i  954 oddziało­
w ych organizacjach p a rty j­
nych oraz w  958 grupach par­
ty jnych  reprezentuje na Wo­
jewódzkiej Konferencji Spra­
wozdawczo-Wyborczej 301 de­
legatów. W ciągu ostatnich 
dwóch la t przyjęto do PZPR 
8169 kandydatów, a wojewódz 
ka organizacja party jna wzro­
sła w  liczbach bezwzględnych 
o 5871 osób. Robotnicy i  chło­
pi stanowią 50,8 proc. składu 
wojewódzkie j organizacji par­
ty jne j. M łodzieży do la t 30 
jest w  p a rtii ok. 20 proc.

Podstawowe m ate ria ły kon­
ferencyjne: „Sprawozdanie K o ­
m itetu Wojewódzkiego PZPR 
w Szczecinie z pracy w ka­
dencji 1976—1977” , „Sprawo­
zdanie W ojewódzkiej K om is ji 
Rew izyjnej”  oraz p ro jekt do­
kum entów programowych, de­
legaci o trzym ali wcześniej.

Referat programowy Egzeku­
tyw y  K W  PZPR wyg łosił I  se­
kretarz K W  PZPR Janusz 
Brych.

W konferencji uczestniczą 
p rzybyli do Szczecina: członek 
B iura  Politycznego KC PZPR,

wiceprem ier M ieczysław Jagieł 
ski, k ie row n ik  W ydziału Orga­
nizacji Społecznych, Sportu i  
T u rys tyk i KC PZPR Zdzisław 
Andruszkiewicz, w icem inister 
budownictwa i przemysłu ma­
teria łów  budowlanych, pełno­
mocnik rządu do spraw budo­
w y  „P o lic  I I ”  Ryszard Jasiński 
oraz w icem inister handlu za­
granicznego i gospodarki m or­
skie j Tadeusz 2yłkowski.

Ponadto udział b iorą: prze­
wodniczący W K  FJN w  Szcze­
cinie prof. P io tr Zaremba, pre­
zes W K ZSL Tadeusz O rlo f i  
sekretarz W K SD Tadeusz Sta- 
dniczeńko.

W C H W IL I oddawania „K u ­
rie ra ”  do druku na Wojewódz­
k ie j K onferencji Sprawozdaw­
czo-Wyborczej PZPR roapow 
częła się dyskusja.

Tylko dla aktywnych!

„Gryfowy 
Turniej Pięciu"
pod patronatem

wojewody
GRONO aktyw u miast 1 

gm in — Chociwla, Kobylanki, 
Maszewa, M arianowa i Stepni­
cy mając na uwadze dalszy 
rozwój społeczny i ku ltu ra ln y  
swojego środowiska, po prze­
prowadzeniu szeregu wzajem­
nych spotkań i konsu ltacji 
postanowiło wypłynąć na „sze­
rokie wody” . Zdecydowano 
m ianowicie, iż należy wspólny­
m i s iłam i zorganizować taką 
masową imprezę, która obej­
mie swoim zasięgiem wszyst­
k ich  mieszkańców miast i  
gmin. Po namyśle zdecydowa­
no, że zmagania te otrzym ają 
ram y długofalowego turn ie ju . 
Impreza otrzym ała ofic ja lną 
nazwę „G ry fow y T u rn ie j Pię­
ciu.”

(Dokończenie na str. 2)
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Posiedzenie
Biura Politycznego KC PZPR

W A R S Z A W A  P A P . B iu r o  P o l i ­
ty c z n e  n a  p o s ie d z e n iu  w  d n iu  U  
b ra . za p o z n a ło  s ię  z  I n fo r m a c ją  o  
p rz e b ie g u  l  re z u lta ta c h  ro z m ó w  I  
s e k re ta rz a  K C  P Z P R  E d w a rd a  G ie r ­
k a  i  p re zesa  R a d y  M in is t r ó w  P io ­
t r a  J a ro s z e w ic z a  z  s e k re ta rz e m  ge­
n e r a ln y m  K C  S B D , p rz e w o d n ic z ą ­
c y m  R a d y  P a ń s tw a  N R D  E r ic h e m  
H o n e c k e re m  i  p rz e w o d n ic z ą c y m  R a ­
d y  M in is t r ó w  N R D  W l l l y  S to p h e m , 
k tó r z y  z ło ż y l i  w  n a s z y m  k r a ju  p r z y  
ja c ie ls k ą , ro b o c z ą  w iz y tą .

B iu ro  P o lit y c z n e , a p r o b u ją c  w y ­
n i k i  ro z m ó w , p o d k r e ś li ło ,  że m a ją  
o n e  w a ż n e  zn a c z e n ie  d la  ro zs z e rz e ­
n ia  w z a je m n ie  k o r z y s tn e j  w s p ó ł­
p r a c y  g o s p o d a rc z e j 1 n a u k o w o - te c h ­
n ic z n e j ,  d la  da lsze g o  r o z w o ju  p r z y ­
ja z n y c h  k o n ta k tó w  m ię d z y  o b y w a ­
te la m i P o ls k i 1 N R D . S łu ż ą  ta k ż e  
p o g łę b ie n iu  w s p ó łd z ia ła n ia  P Z P R  1 
S E D  o r a z  r z ą d ó w  o b u  k r a jó w  w  
r e a l iz a c j i  l i n i i  w s p ó ln o ty  p a ń s tw  
s o c ja l is ty c z n y c h  z m ie rz a ją c e j dc 
u t r w a le n ia  o d p rę ż e n ia , p o k o ju  
w s p ó łp r a c y  m ię d z y n a ro d o w e j.

B iu r o  P o lit y c z n e  K C  P Z P R  d o ­
k o n a ło  o c e n y  w y n ik ó w  1977 r .  o ra z  
a k t u a ln e j  's y t u a c j i  g o s p o d a rc z e j na  
t le  z a d a ń  p la n u  n a  1978 r o k  1 u c h ­
w a ł  I I  K o n f e r e n c j i  P Z P R .

P o d s ta w o w e  c e le  1 z a d a n ia  p la n u  
n a  1977 r o k  z o s ta ły  w y k o n a n e ,  c h o ­
c ia ż  n a  n ie k tó r y c h  o d c in k a c h  go­
s p o d a r k i u z y s k a n e  r e z u lt a ty  n ie  są 
z a d o w a la ją c e .

B iu r o  P o lit y c z n e  z a p o z n a ło  s ię  
ta k ż e  z  in fo r m a c ją  o  r e a l iz a c j i  za ­
d a ń  b u d o w n ic tw a  m ie s z k a n io w e g o  
w  1977 r .  ł  o c e n ą  s ta n u  p rz y g o to ­
w a ń  do  w y k o n a n ia ,  z a d a ń  w  b r . ,  a 
zw ła szcza  p rz y g o to w a n ia  te re n ó w  
u z b r o jo n y c h  d la  b u d o w n ic tw a  m ie ­
s z k a n io w e g o  i  to w a rz y s z ą c e g o  ns 
r o k  b ie ż ą c y  1 n a  la ta  1979—1980.

W  k o le jn y m  p u n k c ie  p o rz ą d k u  
o b ra d  B iu r©  P o lit y c z n e  r o z p a tr z y ło  
l  z a a k c e p to w a ło  r z ą d o w y  p r o g r a m  
r o z w o ju  c h o w u  b y d ła .

•  SPORT #  SPORT #

Józef Łuszczek
mistrzem świata

WTOREK 21 lutego przejdzie 
do historii polskiego sportu ja­
ko dzień wielkiego triumfu. 
Reprezentant Polski, 22-letni 
Józef Łuszczek wywalczy! 
Mistrzostwach Świata w Lahti 
w biegu na 15 km pierwsze 
miejsce, złoty medal i tytuł mi 
strza świata.

(Dokończenie na str. 6)

Sport w TV i PR
22.2. — P r o g r a m  I  — g o d z . 18.45— 

— 19.00 K r o n ik a  z  m is t r z o s tw  w  
L a h t i ,  p ro g ra m  I  — g o d z . 22.10— 
—23.00 R F N  — A n g lia  w  p i łc e  no ż . 
n e j .

23.2. —  P r o g r a m  I  —  g o d z . 15.30— 
— 10.00 T u r y s ty k a  1 w y p o c z y n e k , 
p r o g r a m  I I  — g o d z . 17.30—18.00 
„ W o k ó ł  s ta d io n ó w ”  —  o  s p o rc ie  k o  
b ie c y m , p ro g ra m  I  — go dz . 18.20— 
— 18.50 K r o n ik a  m is t r z o s tw  w  L a h t i .

25.2. — P ro g ra m  I I  —  g o d z . 15- 
— 15.55 K r o n ik a  m is t r z o s tw  w  L a h t i ,  
p ro g r a m  I I  —  go dz . 10.50—18.20 
W s p o m n ie n ia  r e p o r te r ó w ,  P o l­
s k a  —  H a i t i  P i łk a r s k ic h  M is ­
t r z o s tw  74 r . ,  p ro g ra m  I  — „ S tu .  
d io  S p o r t”  w  „ S tu d io - 8 ”  a m . in .  
k r o n ik a  z  m is t r z o s tw  w  L a h t i,  
„M u n d 'ia l-7 8 "  o ra z  „ R e k o r d y " ,  p r o .  
g ra m  I  —  g o d z . 19.10 — S p o r to w a  
„ s ió d e m k a ” .

26.2 —  P r o g r a m  I  —  g o d z . 8.35— 
—8.55 W ia d o m o ś c i s p o r to w e  o ra z  
„ A .  B a c h le d a  z a p ra s z a ” . p ro . 
g ra m  I I  —  go dz . 12.00—14.30 „ S tu ­
d io  S p o r t ” , w  n im  m . in .  I  l ig a  
p i łk a r s k a ,  h a lo w e  M is t rz o s tw a  P o l 
s k i  w  le k k o a t le ty c e  o ra z  M is t r z o ­
s tw a  Ś w ia ta  w  L a h t i. ,  p r o g r a m  I  — 
g o d z . 16.45— 17.45 — T ra n s m is ja  z 
m e c z u  I  l ig i  p i łk a r s k ie j ,  p ro g r a m  I  
—  o k . g o d z . 22.30 — S ta d io n y  k r a ­
j u  i ś w ia ta .

27.2. — P ro g ra m  I  g o d z . 17. 
—17.50 — „ K lu b  K ib ic a ” .

P O L S K IE  R A D IO , o p ró c z  s w o ic h  
s ta ły c h  p o z y c j i ,  n a d a  26 b m . w  
p ro g r a m ie  I  w  g o d z . 14.05—14.25 
b e z p o ś re d n ią  r e la c ję  z n a r c ia r s k ie ,  
g o  „b ie g u  g w a r k ó w " .

W  M O N A C H IU M  H E L M U T  
S C H O E N  O D K R Y J E  K A R T Y

D Z IŚ  w  M o n a c h iu m  o d b ę d z ie  s ię  
m e cz  to w a r z y s k i N R F  — A n g lia .  
P o je d y n e k  w y w o ła ł  o lb r z y m ie  za . 
in te re s o w a n ie  w  p i łk a r s k im  ś w ie . 
c ie

D la  p o ls k ic h  s z k o le n io w c ó w  m o ­
n a c h i js k ie  s p o tk a n ie  b ę d z ie  znafco . 
m it ą  o k a z ją  p o g łę b ie n ia  w ie d z y  c 
w a d a c h  i  z a le ta c h  d r u ż y n y  H e łm u , 
ta  S ch o e n a . B e z p o ś re d n im i o b s e r­
w a to r a m i te g o  m e c z u  b ę d ą  te ż  
d w a j  n a s i p i łk a r z e  J a n  T o m a s z e w ­
s k i i G rz e g o rz  L a to .

„ D la  p i łk a r z y  R F N  m e c z  w  M o . 
n a c h iu m  b ę d z ie  p ró b ą  p rz e d  w y .  
ja z d e m  d o  A r g e n ty n y ,  d la  na s  n a .  
to m ia s t  szansą r e h a b i l i t a c j i  i  p o .  
k a z a n ia , że A n g lię  s ta ć  na  w ie le  — 
p o w ie d z ia ł t r e n e r  A n g l i i  R o n  G r e n -  
w o o d . W y s tą p im y  w ię c  w  n a js i l ­
n ie js z y m  s k ła d z ie  z K e v in e m  K e e . 
g a n e m . D la  m n ie  R F N  je s t  p ie r w ­
s z y m  k a n d y d a te m  d o  t y t u łu  m is -  
s trz a  ś w ia ta . M ecz  m a  d la  na s  zna 
cz e n ie  p re s t iż o w e .”

Edward Gierek
i Piotr Jaroszewicz
przyjęli delegację
Armii Radzieckiej
WARSZAWA PAP. Jutro 

przypada 60 rocznica powsta­
nia Arm ii Radzieckiej. W związ 
ku z tym doniosłym jubile­
uszem I  sekretarz KC PZPR  
Edward Gierek i prezes Rady 
Ministrów Piotr Jaroszewicz 
przyjęli 21 bm. delegację sil 
zbrojnych ZSRR.

Spotkanie konsula 
generalnego CSRS
z żołnierzami
W ZW IĄZKU z 30 rocznicą Po­

wstania Lufowego w Czechosło­
wacji odbyło się wczoraj w 5 Ko­
łobrzeskim Pułku Zmechanizowa­
nym im. Otokara Jarosza spotka­
nie kadry i żołnierzy tego pułku z 
konsulem generalnym CSRS 
Szczecinie Miroslavem Vinszem.

Po spotkaniu konsul generalny 
Miroslav Vinsz zwiedził urządzoną 
w pułku wystawę obrazującą prze 
bieg Powstania Lutowego.

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

m /s  „ H u t n i k ”  s  N a r v lk u  (d o
Ś w in o u jś c ia ! .

m /s  „ K o p a ln ia  W a łb r z y c h ”  
c D a n ii.

m /s  „C ie c h a n ó w ”  ae S zw e ­
c j i .

s /s  „ J e d n o ś ć  R o b o tn ic z a "  se 
s to c z n i.

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

m /s  . .Ś w in o u jś c ie "  d o  H a m ­
b u rg a .

m /s  . .K a p i ta n  Z ió łk o w s k i”  
d o  F r a n c j i .

s/s „ B r y g a d a  M a k o w s k ie g o ”  
d o  D a n ii.

m /s  „ P io t r k ó w  T r y b u n a ls k i "  
d o  B e lg i i .

W  P O R C IE :

D Z IŚ  ra n o  w  Z e s p o le  P o r to ­
w y m  S zc z e c in  —  Ś w in o u jś c ie  
p r z e b y w a ło  łą c z n ie  z o c z e k u ją ­
c y m i n a  re d z ie  57 s ta tk ó w  ró ż ­
n y c h  b a n d e r .

P o  w y ła d u n k u  r u d y  że la za , 
p o r to w c y  Ś w in o u jś c ia  ro z p o ­
c z ę l i  w c z o r a j  z a ła d u n e k  w ę g la  
n a  s ta te k  P Ż M  m /s  „ H u ta  L e ­
n in a ” . M a s o w ie c  te n  z a b ie rz e  
z  p o r tu  ś w in o u js k ie g o  58 ty s .  t  
p o ls k ie g o  w ę g la  d la  o d b io rc y  
w e  F r a n c j i .

M in io n e j  d o b y  d o k e r z y  ZPS Ś 
p r z e ła d o w a li  o g ó łe m  63 689 to n  
ró ż n y c h  to w a r ó w .

Jak lepiej zaspokajać 

potrzeby socjalno-bytowe

Ogólnopolskie seminarium 
pracowników komunalnych

Z A S P O K A J A N IE  p o trz e b  s o c ja l-  Jest t o  w  o s ta tn ic h  ła ta c h .  N a  p rz y «  
n o - b y to w y c h  p r a c o w n ik ó w  i  p o -  k ła d  n a k ła d y  n a  c e le  s o c ja ln e  w  
p r a w a  w a r u n k ó w  p r a c y  w  r e s o r -  r e s o rc ie  w  r o k u  1970 w y n o s i ły  198 
c ie  g o s p o d a rk i te re n o w e j  i  o c h r o -  m il io n ó w  z ło ty c h ,  a  w  1977 — ju ż  
n y  ś r o d o w is k a  Jest te m a te m  o b r a d  p o n a d  »00 m il io n ó w .  W  1970 r o k u  
t r z y d n io w e g o  s e m in a r iu m , k tó r e  z w c z a s ó w  s k o rz y s ta ło  48 ty s .  p r a -  
ro z p o c z ę lo  s ię  w c z o r a j  w  D o m u  e o w n ik ó w .  zaś w  r o k u  1977 —  200 
K u l t u r y  „ S ło w ia n in ” . W  g r o n ie  p o  ty s .  W  ty m  s a m y m  o k re s ie  z 590 
n a d  300 u c z e s tn ik ó w  s e m in a r iu m  m il io n ó w  d o  2.1 m il ia r d a  z ło ty c h  
z n a le ź l i  s ię  d z ia ła c z e  g o s p o d a rc z y  w z ro s ły  n a k ła d y  n a  p o p ra w ę  w a -  
p rz e d s ię b io r s tw  k o m u n a ln y c h  z c a -  r u n k ó w  b e z p ie c z e ń s tw a  ł  h ig ie n y  
l e j  P o ls k i,  p rz e d s ta w ic ie le  w ła d z  p r a c y  w  p rz e d s ię b io rs tw a c h  g o s o o - 
Z w ią z k u  Z a w o d o w e g o  P r a c o w n i-  d a r k l  k o m u n a ln e j.  D o d a ć  t u  leszcze  
k ó w  G o s p o d a rk i K o m u n a ln e j  i  T e -  n a le ż y , iż  w y d a tk i  n a  d z ia ła ln o ś ć  
re n o w e j  o ra z  Z w ią z k u  Z a w o d o w e -  w y p o c z y n k o w ą  w  cza s ie  w o ln y m  o d  
g o  P r a c o w n ik ó w  P a ń s tw o w y c h  l  p r a c y  sa  w  ty m  re s o rc ie  ta k ie  sa - 
S p o łe c z n y c h . W  o b ra d a c h  w z ią ł m e  ja k  n a  p r z y k ła d  w  p rz e m y ś le  
ta k ż e  u d z ia ł w ic e m in is te r  a d m in l-  m a s z y n o w y m  i  n ie w ie le  t y l k o  
s t r a c j i ,  g o s p o d a rk i te re n o w e j 1 m n ie js z e  n iż  w  g ó r n ic tw ie .  N ie  
o c h r o n y  ś ro d o w is k a  J ó z e f K u le s z a , z n a c z y  to  je d n a k  w c a le , że na  ty m

P R A C O W N IC Y  k o m u n a ln i  s ta n o -  ¡»« ló  « ro b io n o  tu ż  o j iz y s tk o  co  b y -  
w l ,  l ic z n a  g ru o e  z a w o d o w a , k tó r e )  b ? /»  w i i S '
p o tr z e b y  s o c ta in o -b y to w e  ro s n ą  z w a  s ta n u  Is tn ie ją c e )  b a z y  w y o o -  
r o k u  n a  r o k .  Sa o n e  c o ra z  le o le j  c z y n k o w e t I ro z w o je m  d z ia ła ln o ś c i 
z a s p o k a ja n e . S z c z e g ó ln ie  w id o c z n e     — “ *

„Gryfowy Turniej Pięciu”
(Dokończenie ze str. 1)

n y
(Dokończenie ze str. 1)

J A K  powiedział „K u rie ro ­
w i0 autor p ro jek tu  arch. Ma­
rek Uoiechowski, schodzące 
tarasowo dachy budynków zo­
staną wykorzystane na przy­
domowe kwietne ogródki. W 
tym  celu mieszkania te zosta­
ną powiększone do 100 m 
kwadratowych, co odpowiadać 
będzie zabudowie jednorodzin­
nej. Aktualnie autor projektu 
pracuje nad „doszlifowaniem” 
koncepcji, zgodnie z potrzeba­
mi inwestora i zaleceniami ra­
dy technicznej.

JEDNO jest ważne: koncep­
cja projektu została przyjęta 
przez radę techniczną, otrzy­
mała akceptację architektów — 
wojewódzkiego 1 miejskiego 
oraz zaakceptowana przez kie­
rownictwo Wojewódzkiej Spół 
dzielni Mieszkaniowej, która 
będzie inwestorem tego osied­
la. W arto podkreślić, że miesz 
kania na osiedlu przeznaczo­
ne będą dla pracow ników „Fa- 
mabudu”  (k tó ry  nie opodal ma 
zakład), a także jako mieszka­
nia własnościowe. Jest już 
także chętny, przyszły w yko­
nawca tego osiedla — Szcze­
cińskie Przedsiębiorstwo Bu­
downictwa Ogólnego a r 3.

JA K IE więc szanse ma ta 
interesująca koncepcja, dla 
której jeszcze w tym półroczu 
zostaną opracowane założenia 
techniczno-ekonomiczne? P rak­
tycznie realizacja osiedla mo­
że rozpocząć się już w  1979 
roku, zaś pierwsze efekty 
mieszkaniowe pow inny być 
widoczne pod koniec 1980 ro -

osiedle”
ku. W ydaje się, że ten piękny 
p ro jek t przełamie złą passę w  
krajobrazie osiedli mieszkanio­
wych.

A. Z  BO RO Ń

Dalekopis z „Łucznika“
R A D O M  P A P . B iu r o  K o n s t r u k c y j ­

n e  Z a k ła d ó w  M e ta lo -w y c h  „ P r e -  
d o m -Ł u c z n ik ”  w  R a d o m iu  p rz y s tą  
p i ło  d o  o p r a c o w y w a n ia  d a le k o p is u  
p rz y s to s o w a n e g o  d o  n a d a w a n ia  i  
o d b ie ra n ia  te le g r a m ó w . W  k o n ­
s t r u k c j i  t e j  w y k o r z y s ta  s ię  edem en 
t y  p r o d u k o w a n y c h  ju ż  e d e k t ry c z . 
a y c h  m a s z y n  d o  p is a n ia .

z y jn y  B a n k  440. B ę d z ie  w ię c  ro z ­
g r y w a n y  w  w ie lu  e ta p a c h .

W  U B . P O N IE D Z IA Ł E K  re p re z e n -  , 1 . ta k  j u ż  na  p rz e ło m ie  m a rc a  1 
ta c je  „z rz e s z o n y c h ”  m ia s t i  g m in  k w ie tn ia  b r .  ro z p o c z n ą  s ie  p ie rw s z e  
z ło ż y ły  w iz y tę  w o je w o d z ie  s z c z e c iń  z m a g a n ia  e m !lV , p rz e b ie g a ć
s k ie m u  — ln ż .  J e rz e m u  K u c z y ń -  b e d a  p o d  w s p ó ln y m  h a s łe m  „ P o -  
s k ie m u , k tó r e g o  z a p o z n a n o  z p la -  z n a -1m v  s ie  . B ę d z ie  to  p re z e n ta c ja  
n a m i i  z a m ie rz e n ia m i t u r n ie ju .  W  R osp od arczeg o  d o r o b k u  R m in . d la  
e fe k c ie  s o o tk a n ia  w o le w o d a  o b ją ł  k t ó r e j  o p ra w ę , s ta n o w ić  b e d a  no ­
tę  im p re z ę  s w o im  p a tro n a te m . a r ty s ty c z n e  ze s p o łó w  m u z y c z ­

n y c h  1 w o k a ln y c h  w s p ó łz a w o d n ic z ą  
P o s ta n o w il iś m y  d z iś  b l lż o l  ó r« e d -  " C h  ó r o d ó w ls k .  T a k ż e  w  k w ie tn iu  

s ta w ić  n a s z y m  C z y te ln ik o m  t r e ś c i  ro z p o c z n ie  Sie d ru g a  K o n k u re n c ia  
k r y ją c e  s ię  p o d  n a z w ą  „ G r y f o w y  t u r n ie ju  — tr w a ją c e  p rz e z  6 m ie -  
T u r n ie )  P ię c iu ” . B ę d z ie  o ń  w  s w o -  s l«=Y z m a g a n ia  w  z a k re s ie  n o n ra -  
tc h  z a ło ż e n ia c h  z b l iż o n y  d o  ty c h .  J»» e s te ty k i  o b e iś ć  g o s p o d a rc z y c h . 
n a  ja k ic h  z b u d o w a n y  ic s .  « e le w i-  " S S

—  w y ż s z a  k u l t u r a ” .
T a k ż e  w  k w ie tn iu ,  w  M a r ia n o w ie  

ro z p o c z n ie  s ie  t u r n ie j  g ie r  ś w ie t l i ­
c o w y c h . N a to m ia s t  o d  14 m a ja  zo ­
s ta n ie  z a in a u g u ro w a n a  w e  w s z y s t­
k i c h  g m in a c h  z b ió rk a  s u ro w c ó w  
w tó r n y c h .  M a j b e d z ie  m ie s ią c e m  
n ie z w y k le  b o g a ty m  w  w y d a rz e n ia . 
Z  p o c z ą tk ie m  te g o  m ie s ią c a  ru s z y  
b o w ie m  k o le jn a  k o n k u r e n c ia  — 
t u r n ie j  b ib l io te k ,  a 28 te g o ż  m ie ­
s ią c a  n a  w ie lk im  fe s ty n ie  w  s z ra n ­
k i  w k ro c z ą  z e s p o ły  a r ty s ty c z n e .  T a 
p a ra d a  ś p ie w u , ta ń c a  i  m u z y k i  o d ­
b ę d z ie  s ie  28 m a ja  w  K o b y la n c e .

W  c z e rw c u  m ie js k ie  i  g m in n e  in ­
s ta n c je  Z S M P  w e z m ą  u d z ia ł  w  k o n ­
k u r s ie .  g d z ie  b ę d ą  m u s ia ły  w y k a ­
za ć  s ie  w ie d z a  o s w o im  re g io n ie , 
zaś  S te p n ic a  9 l ip c a  b e d z ie  m ie j ­
s ce m  z m a g a ń  s p o r to w c ó w . W  ty m  
b o w ie m  d n iu  o d b ę d ą  s ie  ta m  k w a ­
l i f i k o w a n e  r o z g r y w k i  w  d z ie d z in ie  
s p o r tó w  w o d n y c h . N a to m ia s t  w s z y ­
s c y . k tó r z y  n ie  u p r a w ia ją  s p o r tu  
w y c z y n o w o  b ę d ą  m o g li  w  ra m a c h  
„ G r y fo w e g o  T u r n ie ju  P ię c iu "  w y ­
k a z a ć  s w o ją  s p ra w n o ś ć  i  tę ż y z n ę  
f iz y c z n ą  p o dcza s  s p a r ta k ia d y  re ­
k r e a c y jn o - s p o r to w e j  (22 i  23 lip c a  
w  C h o c iw lu » .

S ie rp ie ń  to  o k re s  p ra c  ż n iw n y c h .  
T u  o rg a n iz a to rz y  t u r n ie ju  z a p la n o ­
w a l i  p rz e p ro w a d z e n ie  r o z g ry w e k  
b e z p o ś re d n io  n a  p o la c h , o rg a n iz u ­
ją c  n ie d z ie le  c z y n u  ż n iw n e g o , 
w rz e ś n ia  m ło d z ie ż  s z k ó ł p o d s ta w o ­
w y c h  w a lc z y ć  b e d z ie  o  p u n k t y  d la  
s w o ic h  d r u ż y n .  N a to m ia s t 17 w rz e ­
ś n ia  ro z e g ra n a  z o s ta n ie  o s ta tn ia  
k o n k u r e n c ja  —  d o ż y n k i  m ię d z y ­
g m in n e  z „ k o n k u r s e m  o s ta tn ie j 
s z a n s y ” . T a . k o ń c z ą c ą  7 -m ie s ie czn e  
z m a g a n ia  lu d z i  a k t y w n y c h  im p re z a  
o d b ę d z ie  s ie  w  M a sze w ie .

T A K  W IĘ C  ju ż  za k i lk a n a ś c ie  d n i 
ro z p o c z n ie  s ie  p ie rw s z a  tu r a  zm a ­
g a ń . O ce n e  p o s z c z e g ó ln y c h  k o n k u ­
r e n c j i  a ta k ż e  c a ło ś c i p ro w a d z ić  
b e d z ie  s p e c ja ln ie  w  ty m  c e lu  p o ­
w o ła n a  k o m is ja .  N a  z w y c ię z c ó w  
o c z e k u ją  c e n n e  n a g r o d y .  N a to m ia s t 
o r g a n iz a to rz y  l ic z ą  p rz e d e  w s z y s t­
k im  n a  m a s o w y  u d z ia ł w  . tu r n ie ju  
w s z y s tk ic h  m ie s z k a ń c ó w  w s p ó łz a ­
w o d n ic z ą c y c h  ze sob ą  g m in .

(M a c z )

Zasłużeni dla ORMO
Z  O K A Z J I  X X X I I  r o c z n ic y  p o ­

w o ła n ia  O c h o tn ic z e j R e z e rw y  M i l i ­
c j i  O b y w a te ls k ie j  za  a k t y w n y  
u d z ia ł w  p r a c y  t e j  o r g a n iz a c j i  o d ­
zn a c z o n o  m e d a la m i „Z a s łu ż o n y  
D z ia ła c z  O R M O "  o f ic e r ó w  W o js k a  
P o ls k ie g o . W o je w ó d z k i S p o łe c z n y  
K o m i te t  O R M O  n a d a ł te  o d z n a c z e ­
n ia  p p łk .  B r o n is ła w o w i Z b o ro w ­
s k ie m u , m jr .  W a ld e m a ro w i Z a ­
k r z e w s k ie m u ,  k p t .  A n d r z e jo w i  T u -  
r o w ic z o w l o ra z  p o r .  J a n o w i R o m a ­
n iu k o w i .  ( w i t )

Nowy film
Andrzeja Wajdy
Z O S T A Ł  z a tw ie rd z o n y  d o  p r o ­

d u k c j i  n o w y  f i l m  A n d r z e ja  W a jd y  
p t .  „ B e z  z n ie c z u le n ia ” .

B o h a te re m  u t w o r u  Jest w y b i t n y  
d z ie n n ik a r z  s p e c ja l iz u ją c y  s ię  w  
p ro b le m a c h  T rz e c ie g o  Ś w ia ta , a w  
s z c z e g ó ln o ś c i m ło d y c h  p a ń s tw  
a f r y k a ń s k ic h .  P rz e ż y w a  o n  p o w a ż ­
n y  k r y z y s  p s y c h ic z n y  p o  o d e jś c iu  
ż o n y , k t ó r y  p o tę g u je  k ło p o ty  za­
w o d o w e .

S c e n a riu s z  „ B e z  z n ie c z u le n ia ”  na  
p is a ła  A g n ie s z k a  H o l la n d .  K ie r o w ­
n ik ie m  z d ję ć  b ę d z ie  E d w a rd  K ło ­
s iń s k i,  n a to m ia s t  p r o d u k c j i ,  j a k  
z w y k łe  u  W a jd y ,  B a rb a r a  P e c - 
Ś le s ic k a . P ie rw s z y  k la p s  w  p o ­
c z ą tk a c h  k w ie tn ia .

Cenne dary
dla Zamku Królewskiego

W A R S Z A W A  P A P . N o w e , c e n n e  
d a r y  p rz e k a z a n e  z o s ta ły  o s ta tn io  
O b y w a te ls k ie m u  K o m i te to w i  O d b u ­
d o w y  Z a m k u  K r ó le w s k ie g o  w  W a r ­
s za w ie . T r z y  d r u k i  p o ls k ie  z  X V I I I  
w . o ra z  z b ió r  X V I I I -  i  X IX - w ie c z -  
n y c h  r y c in  p o r t r e to w y c h  p rz e d s ta ­
w ia ją c y c h  p o ls k ic h  i  o b c y c h  m o n a r ­
c h ó w , m y ś l ic ie l i  i  p is a rz y  — o f ia ­
r o w a ł  d la  p rz y s z łe j b ib l io te k i  z a m ­
k o w e j  — J e r z y  K u r y lu k .  O  k o m p le t  
k rz e s e ł a n g ie ls k ic h  z X V I I I  w . o f ia ­
r o w a n y c h  p rz e z  A n d r z e ja  C ie c h a ­
n o w ie c k ie g o  z L o n d y n u ,  w z b o g a c i­
ła  s ię  k o le k c ja  m e b li  p rz e z n a c z o ­
n y c h  d la  p o k o i  s ta n is ła w o w s k ic h .

s o c ja ln o -b y to w e j  z a s ta n a w ia n o  s ie  
n a  t y m  s e m in a r iu m , k tó r e  je d n o ­
cze śn ie  s łu ż y ło  p r e z e n ta c j i  os ią g ­
n ię ć  p rz e d s ię b io rs tw  k o m u n a ln y c h  

ró ż n y c h  m ia s t  i  w y m ia n ie  d o ­
ś w ia d c z e ń . S z c z e c in  na  p r z y k ła d  
m ó g ł s ie  p o c h w a lić  d o r o b k ie m  
M D K  „ S ło w ia n in ” , k tó re g o  z e s p o ły  
w y s tą p i ły  w  p ro g r a m ie  a r ty s t y c z ­
n y m  p o  z a k o ń c z e n iu  p ie rw s z e g o  
d n ia  o b ra d .

D Z IŚ  1 j u t r o  u c z e s tn ic y  o g ó ln o ­
p o ls k ie g o  s e m in a r iu m  p r a c o w n ik ó w  
k o m u n a ln y c h  p rze n o szą  s ie  d o  
M rz e ż y n a , g d z ie  w  ta m te js z y m  
o ś ro d k u  s z k o le n io w o -w c z a s o w y m  
k o n ty n u o w a ć  b ę d ą  o b r a d y  p le n a r ­
n e  1 p ra c e  w  z e sp o ła ch  p ro b le m o ­
w y c h .  W z o re m  la t  u b ie g ły c h  zos ta ­
n ie  ta m  z o rg a n iz o w a n a  g ie łd a  
m ie js c  w c z a s o w y c h  ł  k o lo n i jn y c h  
d la  p rz e d s ię b io rs tw  g o s p o d a rk i te ­
re n o w e j i  o c h r o n y  ś ro d o w is k a .

( ts k i )

Badania
archeologiczne 

w rejonie Cedyni
C E D Y N IA , g d z ie  p rz e d  p o n a d  

1000 la t  p o ls c y  w o jo w ie  M ie s z k a  I  
s to c z y ł)  z w y c ię s k ą  b i tw ę  z w o js k a »  
m i n ie m ie c k ic h  fe u d a łó w ,  Jest te» 
re n e m  s y s te m a ty c z n y c h  b a d a ń  a r ­
c h e o lo g ic z n y c h  s p e c ja l is tó w  z M u ­
z e u m  N a ro d o w e g o  w  S z c z e c in ie . 
O d k ry to  j u ż  i  o p is a n o  o k .  1000 g ro  
b ó w  z n a jd u ją c y c h  s ię  na  te re n ie  
ta m te js z e g o  c m e n ta rz y s k a . S zcze­
g ó ln ie  c e n n e  d la  p o z n a n ia  p rz e ­
s z ło ś c i te g o  r e jo n u  P o ls k i je s t  o d ­
k r y c ie  w c z e s n o ś re d n io w ie c z n e j osa­
d y . Z e b ra n o  w ie le  p r z e d m io tó w  
k u l t u r y  m a te r ia ln e j,  w  ty m  s p o rą  
I lo ś ć  m o n e t p o c h o d z ą c y c h  z c a łe j 
p ó łn o c n o -w s c h o d n ie j E u ro p y . P o ­
tw ie r d z e n ie m  z a m o ż n o ś c i za m ie sz ­
k a ły c h  t u  S ło w ia n  je s t  te ż  d u ż a  
i lo ś ć  s re b ra  w y d o b y ta  z  g ro b ó w .

N IE  M A  m a r tw e g o  sezo nu  
d la  s t r a ż y  p o ż a rn e j,  a  k a ż d y  
n is z c z y c ie ls k i o g ie ń  g ro ź n y  
je s t  o  k a ż d e ]  p o rz e  r o k u .  N asz  
fo to r e p o r te r  u c z e s tn ic z y ł w  
a k c j i  r a tu n k o w e j  w  K o n ia k o ­
w ie  ( w o j .  b ie ls k o -b ia ls k ie ) ,  
g d z ie  s p ło n ą ł,  na  s k u te k  n ie ­
o s t ro ż n o ś c i m ie s z k a ń c ó w , d r e ­
w n ia n y  b u d y n e k . D o m  p a l i ł  
s ię  j a k  p r z y s ło w io w a  p o c h o d ­
n ia ,  a p r z y b y ła  w  c ią g u  k i l k u  
m in u t  s t ra ż  p o ż a rn a  m o g ła  ju ż  
t y l k o  u g a s ić  z g lis z c z a  ł  n ie  d o  
p u ś c ić  d o  r o z p rz e s tr z e n ie n ia  
s ię  o g n ia  n a  in n e  z a b u d o w a ­
n ia .

N A  Z D J Ę C IU : t r w a  a k c ja  
r a tu n k o w a .  S t ra ż a c y  gaszą  
p ło n ą c y  b u d y n e k .

(F o t.  C A F  -  J a k u b o w s k i)



K U R I E R  ■» ŚWIAT ♦  WYDARZENIA +■ ŚWIAT ♦  WYDARZENIA ♦  ŚWIAT +  WYDARZENIA +  ŚWIAT +  STRONA 3

W  obron ie  c zy s to ś c i m ó rz

Zbiornikowce
pod specjalnym nadzorem

_  PEZED św iatową flotą zbiornikowców, która nie tylko prze jemy dość skuteczne metody 
wozi ropę, lecz nieraz narusza i to poważnie równowagę śro- zabezpieczające środowisko, 
aowiska morskiego, zapalone z ostało żółte światło ostrzegaw- Zbiorn ikow ce pływające pod na 
cze. Tak bowiem należy określić decyzję międzynarodowej kon szą banderą są stosunkowo no- 
ierencji, która przez 10 dni obradowała w  Londynie z udzia- we i  w  pe łn i odpowiadają zale- 
łem przedstawicieli 62 państw. -ceniom konferencji.

W  S P R A W IE  R O Z B R O J E N IA

♦  Z  o g r o m n y m  z a in te re s o ­
w a n ie m  s p o tk a ły  s ię  z ło ż o n e  
w e  w to r e k  n a  f o r u m  g e n e w ­
s k ie g o  K o m i te tu  R o z b ro je n io ­
w e g o  p r o p o z y c je  p a ń s tw  s o c ja ­
l is ty c z n y c h  w  s p r a w ie  w y p r a ­
c o w a n ia  k o m p le k s o w e g o  p r o ­
g r a m u  r o z b r o je n ia  n a  n a jb l iż ­
sze la ta .

N A  K R E M L U

♦  L e o n id  B r e ż n ie w  w y g ło s ił  
w e  w to r e k  p rz e m ó w ie n ie  w  
cza s ie  o b ia d u  w y d a n e g o  n a  
K r e m lu  n a  cześć p r e z y d e n ta  
S y r i i ,  H a fe z a  A s a d a . p rz e b y ­
w a ją c e g o  w  Z S R R  z  o f ic ja ln ą  
w iz y tą .  O m a w ia ją c  s y tu a c ję  n a  
B l is k im  W s c h o d z ie  L . B re ż ­
n ie w  p o w ie d z ia ł,  że k r a je  a r a b  
s k ie  z n a la z ły  s ię  o b e c n ie  n a  
r o z s ta ja c h  d ró g .

K R Y T Y K A  S A D A T A

♦  N ie u d a n a  a k c ja  k o m a n d o ­
s ó w  e g ip s k ic h  n a  lo tn is k u  c y p  
r y js k im  w y w o ła ła  fa lę  k r y t y ­
k i  w  ś w ie o ie  a r a b s k im  po d  
a d re s e m  p re z y d e n ta  A n w a r a  
S a d a ta . M ie js c o w a  p ra s a  sug e ­
r u je ,  że  S a d a t w y d a ł  ro z k a z  
p rz e p ro w a d z e n ia  t e j  o p e r a c ji  
w  n a d z ie i,  iż  w  te n  sp o s ó b  zd o  
ła  p o d re p e ro w a ć  s w ó j  p re s t iż .

Z W IĘ K S Z E N IE  W Y D A T K Ó W

♦  S e k re ta rz  g e n e r a ln y  
N A T O , Jo s e p h  L u n s ,  p o n o w n ie  
w y s tą p i ł  z a p e le m  o  z w ię k s z e ­
n ie  w y d a tk ó w  w o js k o w y c h  
p a ń s tw  N A T O . N a  o d b y w a ją ­
c e j s ię  w  L o n d y n ie  s e s j i  L u n s  
w e z w a ł d o  u m o c n ie n ia  p o tę g i 
b lo k u  p ó łn o c n o -a t la n ty c k ie g o .

Z A  B O M B Ą  „ N ”

♦  F r a k c ja  p a r la m e n ta r n a  
C D U /C S U  w  B u n d e s ta g u  w y ­
p o w ie d z ia ła  s ię  w e  w to r e k  je ­
d n o m y ś ln ie  za w p ro w a d z e n ie m  
b r o n i  n e u t r o n o w e j .  W e z w a ła  
o n a  rz ą d  fe d e r a ln y ,  a b y  za ­
a p r o b o w a ł e w e n tu a ln ą  d e c y z ję  
p r e z y d e n ta  U S A  w  s p ra w ie  
p r o d u k c j i  t e j  b r o n i.

KO NFERENCJA IM C O  — 
M iędzynarodowej O rganizacji 
Doradczej do spraw Moirza (z 
siedzibą w  Londynie) dz ia ła ją ­
cej pod auspicjam i ONZ, po­
przedzona została in tensywną 
pracą k ilk u  kom is ji. Rozpatrzo­
no m. in . konstrukc ję  zb io rn i­
kowców z punktu  widzenia po­
trzeb ochrony środowiska, pro­
blemy techniczno-operacyjne 
związane z eksploatacją zbiorn i 
kowców, ja k  też — zasady kon­
tro l i tych statków  przez upo- 
ważnione-do tego służby inspek 
cyjne.

U Z G O D N IO N O  n a  p rz y k ła d ..  Iż  
z b io rn ik o w c e  p o w y ż e j 20 ty s . D W T  
w y p o s a ż o n e  b y ć  m u s z ą  w  d r u g i  
r a d a r  o-raz u rz ą d z e n ie  w s p o m a g a ­
ją c e  ( k o m p u te r  s p rz ę ż o n y  z r a d a .  
r e m )  d la  u n ik a n ia  k o l i z j i .  W  z b ió r  
n i  k o  w c  a c h , k tó r e  w  p rz y s z ło ś c i 
w e jd ą  d o  e k s p lo a ta c j i ,  o b o w ią z y ­
w a ć  b ę d ą  o d rę b n e  z b io r n ik i  d la  
b a la s tu  (w o d a )  1 d la  p rz e w o ż o n e ­
g o  ła d iu n k u  ( ro p a ) .  D o ty c h c z a s  ta n  
k o w c e  ja d ą c e  p o  ro p ę  w y p e łn ia ją  
s w e  z b io r n ik i  w o d ą . k tó r ą  w y p u s z ­
c z a ją  n a s tę p n ie  d o  m o rz a . J e s t to  
n a jc z ę ś c ie j s z k o d liw a  d a w k a  b ru d  
n e j  m ie s z a n k i.

G ro ź n y m  e k s p lo z jo m  ta n k o w c ó w  
—  s tw ie r d z o n o  — z a p o b ie c  m o ż n a  
w p r o w a d z a ją c  d o  z b io r n ik ó w  lu b  
r u r  g a z  o b o ję tn y .

PO LSKA flo ty lla  zb iorn ików  
ców. o łącznym tonażu m iliona 
to i., r ie  b ije  wpraw dzie św ia­
towych rekordów, n iem niej 
Polska przyw iązuje duże zna­
czenie do ochrony mórz przed 
zanieczyszczeniami, a w  eks­
p loatacji zbiorn ikow ców stosu-

(Interpress)

Niespokojne lodowce
N A  P A M IR Z E  r u s z y ł  Jed en  z n a j  

w ię k s z y c h  lo d o w c ó w  te g o  m a s y w u . 
R u c h  15 in n y c h  ro z p o c z ą ł s ię  la te m  
u>b. r .  N a  P a m irz e  z n a jd u ją  s ię 
n a jw ię k s z e  lo d o w c e  n a  t e r y t o r iu m  
Z S R R . G d y b y  z n a jd u ją c y  s.ę  ta m  
ló d  ro z d z ie l ić  r ó w n o m ie rn ie ,  w y­
k r y łb y  o n  c a ły  T a d ż y k is ta n  10 -m e . 
t r o w ą  w a rs tw ą . G ó rn e  p o k r y w y  
ta m te js z y c h  lo d o w c ó w  p rz e s u w a ły  
s ię  z s z y b k o ś c ią  200—400 m  ro c z n ie . 
G la c jo lo d z y  p ro w a d z ą  c ią g łe  o b s e r 
w a c je  z h e l ik o p te r ó w  n a d  p rz e m ia  
n a m i lo d o w c ó w .

Kobieta... ojcem
4 dzieci

H A N S  Z E T H N E R , tr z y d z ie s to le tn i  
m e c h a n ik  z M o n a c h iu m , o jc ie c  
c z w o rg a  d z ie c i,  z a p ra g n ą ł n a g le  zo 
s ta ć  k o b ie tą . Z a c z ą ł n o s ić  s u k ie n k i ,  
m a lo w a ć ' s ię , a p o n ie w a ż  p rz e s ta ł 
m u  ro s n ą ć  z a ro s t,  n a to m ia s t  u r o ­
s ły  p ie rs i ,  s tw ie r d z i ł ,  że ró w n ie ż  
n a tu r a  c h c e  b y  z m ie n i ł  p łe ć . L e ­
k a r z e ,  d o  k t ó r y  e h  z w r ó c i ł  s ię  za ­
r ó w n o  H a n s , j a k  i  je g o  z a n ie p o ­
k o jo n a  żo n a , s tw ie r d z i l i ,  iż  ic h  p a ­
c je n t  n a le ż y  dio n ie l ic z n e j  na  ś w ię ­
c ie  g r u p y  lu d z i ,  u  k tó r y c h ,  w  t r a k  
c ie  d o ro s łe g o  ż y c ia ,  n a s tę p u je  sa . 
m o is tn ie  z m ia n a  p łc i .

H a n s , k t ó r y  n ie  p rz e s ta ł k o c h a ć  
s w e j ż o n y  (o n a  z re s z tą  je g o  te ż ) , 
p o s ta n o w ił n ie  r o z b ija ć  r o d z in y .  
P o  z a a k c e p to w a n iu  s ta n u  rz e c z y  
p rz e z  d z ie c i,  n o w a  ro d z in a  s k ła d a  
s ię  w ię c  z d w ó c h  m a te k  l  c z w ó r ­
k i  p o c ie c h . W ię c e j k ło p o tó w  H a n s  
m a  z u r z ę d a m i:  w  ś w ie t le  p ra w a  
p o z o s ta je  n a d a l m ę ż c z y z n ą . H a n ­
s o w i ( k tó r y  p r z y b r a ł  im ię  M a r ia n ­
n a )  g r o z i te ż  p o w o ła n ie  d o  w o j ­
s k a . C o n a jb a r d z ie j  d z iw n e  — m o ­
że o n  ro z w ie ś ć  s ię  ze s w o ją  ż o n ą , 
m o że  s ię  p o n o w n ie  o ż e n ić ,  a le  n ie  
m o że  w y jś ć  za m ą ż . W  g ło w ie  s ię  
k r ę c i  o d  te g o ...

Strajk powszechny w Andaluzji

Zapowiedź okupowania
latyfundśów

M A D R Y T PAP. We w torek, N A  KO NIEC bieżącego m ie- 
po raz pierwszy od podpisania siąca zw iązki zawodowe zapo- 
w  październiku ub. roku 2 -le t- w iedzia ły okupowanie przez ro  
niego porozumienia program o- botn ików  ro lnych w ie lk ich , sła- 
wego między rządem a opozy- bo eksploatowanych la tv fu n - 
cją, zwanego Paktem  z M on- d iów  andaluzyjskich, któ re  
cloa, w  H iszpanii w ybuch ły  l i -  przy racjonalne j gospodarce 
czne s tra jk i. W samym prze- mogłyby dać pracę dziesiątkom 
myślę stalowym  A s tu r ii i k ra ju  tysięcy bezrolnych. Ludność te j 
Basków stra jkow a ło około 100 części k ra ju  domaga się re fo r- 
tys. robotn ików  domagających m y ro lne j.
się przyspieszenia rokow ań w  d o  s t r a j k u  w  A n d a lu z j i  p r z y .  
sprawie um ów zbiorowych i za- .“  wl>rew a?e 10111 władz —
s i ł k ó u r  d la  k f . 7r n  r ó w n ie ż  p r a c o w n ic y  p rze ds-ię .S1ÍKOW ma w s z y s tk ic n  bezro - b lo c s tw  u s łu g o w y c h  i  w ła ś c ic ie le  
b o tn ych . m a ły c h  s k le p ó w  s p o ż y w c z y c h , barn,

K O M IS J E  r o b o tn ic z e , w  k t ó r y c h  k r u t u ją c y  w o b e c  u b ó s tw a  z n a c z n e j 
p rz e w a g ę  m a ją  k o m u n iś c i ,  i  S o c ja -  częśc i lu d n o ś c i.
i is ty c z n e  P o w s z e c h n e  Z rz e s z e n ie  S e k re ta rz  g e n e r a ln y  K C  K P H ,  S a n  
P r a c o w n ik ó w  (U G T )  p o  ra z  p ie r w ,  t ia g o  C a r r i l lo  z a r z u c ił  o s ta tn io  rz ą d o  
s z y  od  d łu g ie g o  czasu  w y s tą p i ły  w i  p r e m ie ra  A d o l fo  S u a re z a , że  n ie  
w s p ó ln ie ,  o rg a n iz u ją c  s t r a jk  p o -  r e a l iz u je  z n a c z n e j c zę śc i p o s ta n o -  
w s z e c h n y  w  A n d a lu z j i .  J e g o  c e le m  w ie ń  s o c ja ln y c h  P a k tu  z M o n c lo a  
je s t  z w ró c e n ie  u w a g i rz ą d u  n a  d ra  i  z a ż ą d a ł w  z w ią z k u  z ty m  ja k  
m a ty c z n ą  s y tu a c ję  100 ty s . b e z r o -  n a js z y b s z e g o  s p o tk a n ia  je g o  syg _  
b o tn y c h  . - r o b o tn ik ó w  r o ln y c h ,  n a ta r iu s z y ,  to  je s t  p re m ie ra  1 p r z y
w ś ró d  k t ó r y c h  w ie lu  g ło d u je .

S t r a jk o w i  n ie  z a p o b ie g ła  o b ie tn l .  
ca r z ą d u , iż  w y a s y g n u je  n ie z w ło c z  
n ie  6 m ld  p e se t na  z o rg a n iz o w a n ie  
r o b ó t  p u b l ic z n y c h .

Ł ą c z n a  lic z b a  b e z ro b o tn y c h  w  te j 
z a c o fa n e j r o ln ic z e j  c zę śc i H is z p a . 
n i l  w y n o s i 350 ty s ię c y ,  c o  w e d łu g  
o f ic ja ln y c h  s ta ty s ty k  —  s ta n o w i 
je d n ą  t r z e c ią  w s z y s tk ic h  b e z ro b o t­
n y c h  H is z p a n ó w .

w ó d c ó w  p a r t i i  o p o z y c y jn y c h .

NARC IARZE na ulicach 
Nowego Jorku. Opady 
śniegu k ilka k ro tn ie  te j z i­
my paraliżow ały kom uni­
kacją w ie lk ie j m etropo lii, 
tak więc narty  sta ły się 
najpewniejszym  sposobem 
dotarcia do pracy.

(Fot. C A F-U PI)

W  TYCH D N IA C H  bra tn ia  
Czechosłowacja obchodzi 30 
rocznicę tak żwanych wyda­
rzeń lu tow ych. Co działo się 
w  lu tym  1948 roku na ziemi 
czeskiej i  słowackiej? Dlacze­
go do rocznicy te j przyw iązu­
je  się tak  w ie lką  wagę? W y­
darzenia lu tow e po prostu za­
decydowały o dalszym po li­
tycznym  k ie run ku  rozwojiu 
Czechosłowacji, o je j dzisiej­
szym — socjalistycznym  kształ 
cie.

•P O  z a k o ń c z e n iu  I I  w o jn y  ś w ia to ­
w e j ,  p o ra ż c e  fa s z y z m u  i  w z ro ś c ie  
s i ł  s o c ja l iz m u  w  C z e c h o s ło w a c ji za ­
i s t n ia ły  w a r u n k i  d o  p o k o jo w e g o  
p rz e p ro w a d z e n ia  r e w o lu c j i  w  o p a r ­
c iu  o  h e g e m o n ię  k la s y  ro b o tn ic z e j ,  
p o d  p r z e w o d n ic tw e m  K P C z . J u ż  r e ­
z u l t a t y  w y b o r ó w  d o  Z g ro m a d z e n ia  
N a ro d o w e g o  w  1946 r .  b y ł y  w y ra z e m  
z n a c z n e g o  w z ro s tu  z a u fa n ia  s p o łe ­
c z e ń s tw a  d o  K P G z , k tó r a  p o d  p rz e ­
w o d n ic tw e m  K le m e n ta  G o t tw a ld a  
w a lc z y ła  o  ż y w o tn e  in te r e s y  m a s  
p r a c u ją c y c h .  J e d n a k  b u r ż u a z ja  b y ­
n a jm n ie j  n ie  k a p i tu lo w a ła  i  n ie  
c h c ia ła  o d d a ć  z d o b y ty c h  p o z y c j i .

W  o k re s ie  1947 r . ,  a sz c z e g ó ln ie  
w  1948 r .  k la s o w a  i  p o l i ty c z n a  w a l ­
k a  w s tą p i ła  w  n o w ą  fa z ę  o tw a r ­
t e j  p r ó b y  s i ł  z b u r ż u a z ją ,  n a jp ie r w  
n a  S ło w a c j i,  a n a s tę p n ie  w  c a łe j 
r e p u b lic e .  P r z e d s ta w ic ie le  b u r ż u a z jl  
n a  p o c z ą tk u  1948 r .  u ś w ia d o m i l i  so ­
b ie  z c a łą  w y ra z is to ś c ią ,  iż  p r z y ­
s z łe  w y b o r y  p a r la m e n ta r n e  s k o ń c z ą

s ię  i c h  p o ra ż k ą , a z w y c ię s tw e m  k o ­
m u n is tó w .  D la te g o  te ż  w  lu t y m  
1948 r .  p o l i t y c z n a  re p re z e n ta c ja  b u r -  
- ż u a z y jn e j f r a k c j i  p o k u s i ła  s ię  o  w y ­
w o ła n ie  o tw a r te g o  k o n t r r e w o lu c y j ­
n e g o  p u c z u , p r z e c iw k o  t y m  r e a k c y j  
n y m  p ia n o m  w y s tą p i ła  z je d n o c z o n a  
k la s a  ro b o tn ic z a  s k u p io n a  w o k ó ł  
K P C z , w  s o ju s z u  z c h ło p s tw e m  1 
s z e re g a m i F r o n tu  N a ro d o w e g o .

A  O T O  s k r ó c o n y  p rz e b ie g  p a m ię t ­
n y c h  h is to r y c z n y c h  w y d a rz e ń  w  l u -

r e z o lu c je  w y ra ż a ją c e  p o p a rc ie  d la  
je g o  r z ą d u . 20.11. p ią te k  —  p o dcza s  
p o s ie d z e n ia  r z ą d u  p o d  p rz e w o d n i­
c tw e m  p r e m ie ra  i  w  o b e c n o ś c i m i­
n is t r a  s p ra w  w e w n ę tr z n y c h  k o m u ­
n is t y  V .  N o s k a  m in is t r o w ie  p a r t i i  
b u r ż u a z y jn y c h  —  N a ro d o w o -S o c ja -  
l łs ty c z n e j .  D e m o k r a ty c z n e j P a r t i i  
S ło w a c j i  i  P a r t i i  L u d o w e j  p o d a li  s ię  
d o  d y m is j i  a b y  d o p ~ o w a d z ić  d o  
k r y z y s u  rz ą d o w e g o . P o  d y m is j i  12 
m in is t r ó w  2 6 -o s o b o w y  g a b in e t  K le ­
m e n ta  G o t tw a ld a  d y s p o n o w a ł je d ­
n a k  c ią g le  Jeszcze w ię k s z o ś c ią . P re ­
z y d iu m  K C  K P C z  1 K C  K P  S ło w a c j i  
w  w y d a n y m  o ś w ia d c z e n iu  p o in fo r ­
m o w a ło  o k n o w a n ia c h  b u r ż u a z y j-

R O C Z N I C A  
★ E Z W Y C I Ę S T W A  

L U T O W E G O
t y m  1948 r . :  16.11. p o n ie d z ia łe k  —
z a p a d ła  d e c y z ja  o  z w o ła n iu  o g ó ln o -  
p a ń s tw o w e g o  z ja z d u  k o m is j i  r o l n i ­
c z y c h  w  d n ia c h  28—29 lu te g o . P rz e d ­
m io te m  o b ra d  z ja z d u  m ia ło  b y ć  
o m ó w ie n ie  r e fo r m y  r o ln e j .  17.11. 
w to r e k  —  p r e m ie r  K le m e n t  G o t-  
tw a ld  o z n a jm i ł,  że  20 lu te g o  o d b ę ­
d z ie  s ię  n a d z w y c z a jn e  p o s ie d z e n ie  
r z ą d u . O d b y ły  s ię  p o s ie d z e n ia  k o ­
m it e tó w  c e n t r a ln y c h  K P C z  i  K P  
S ło w a c j i,  n a  k tó r y c h  o c e n io n o  r o z ­
w ó j  w y d a rz e ń  i  w e z w a n o  s p o łe c z e ń ­
s tw o  d o  je d n o ś c i i  s o l id a rn o ś c i.  
19.11. c z w a r te k  —  w  c a łe j  r e p u b li ­
ce  o d b y ły  s ię  s p o n ta n ic z n e , m a s o ­
w e  z e b ra n ia  i  d e m o n s tra c je  m a s  
p r a c u ją c y c h .  D o  Z g r o m a d z e n ia  F e ­
d e ra ln e g o , F r o n t u  N a r o d u  o ra z  n a  
rę c e  K le m e n ta  G o t tw a ld a  n a p ły w a ły

n y c h  m in is t r ó w  i  p a r t i i  p o l i ty c z n y c h  
i  w e z w a ło  c a ły  n a r ó d  d o  z je d n o c z e ­
n ia  s ię  w e  F r o n c ie  N a r o d o w y m  i  
u d z ie le n ia  p o p a rc ia  K le m e n to w i 
G o t tw a ld o w l.  W ie c z o re m  i  w  n o c y  
w  w ie lu  p r a s k ic h  z a k ła d a c h  p r a c y  
o d b y ły  s ię  z e b ra n ia  z a łó g ; u tw o r z o ­
n o  o d d z ia ły  o c h r o n y  z a k ła d ó w . 21.11. 
s o b o ta  —  K le m e n t  G o t tw a ld  p rz e ­
d ło ż y ł  z e b ra n y m  n a  w ie c u  w  P r a ­
d ze  p r o je k t  p rz e d s ię w z ię ć  z m ie rz a ­
ją c y c h  d o  o p a n o w a n ia  k r y z y s u  r z ą ­
d o w e g o , w  k tó r y m  p o s tu lo w a n o  n ie ­
d o p u s z c z e n ie  d o  p o w ro tu  r e a k c y j ­
n y c h  m in is t r ó w  i  u z u p e łn ie n ie  s k ła ­
d u  r z ą d u  m in is t r a m i  k o m u n is ty c z ­
n y m i  o ra z  p o s tę p o w y m i p rz e d s ta w i­
c ie la m i p a r t i i  p o l i ty c z n y c h  i  m a ­
s o w y c h  o r g a n iz a c j i  s p o łe c z n y c h . 
W s z y s tk ie  p o s tu la ty  z o s ta ły  je d n o ­

m y ś ln ie  p r z y ję te .  P o d o b n e  m a n ife ­
s ta c je  o d b y ły  s ię  w  in n y c h  częś­
c ia c h  k r a ju .  22.11. n ie d z ie la  —  w  
T e a trz e  N a r o d o w y m  w  P ra d z e  o d b y ł 
s ię  z ja z d  z a ło ż y c ie ls k i T o w a rz y s tw a  
P r z y ja ź n i  C z e c h o s ło w a c k o -R a d z ie c -  
k ie j .  W  P ra d z e , z u d z ia łe m  b l is k o  
8 ty s .  d e le g a tó w  m ia ł  m ie js c e  z ja z d  
d e le g a tó w  Z w ią z k o w y c h  R a d  z za ­
k ła d ó w  p ra c y ,  n a  k tó r y m  w  im ie ­
n iu  2 m in  c z ło n k ó w  z w ią z k ó w  za ­
w o d o w y c h  p o s ta n o w io n o  o g ło s ić  w  
d n iu  24 lu te g o  je d n o g o d z in n y  s t r a jk  
o s t rz e g a w c z y  d la  p o p a rc ia  K le m e n ­
ta  G o t tw a ld a  i  K P C z . 23.11. p o n ie ­
d z ia łe k  —  M in is te r s tw o  S p ra w  W e ­
w n ę tr z n y c h  p o in fo r m o w a ło  o  p r ó ­
b a c h  z o rg a n iz o w a n ia  a n ty p a ń s tw o ­
w e g o  p u c z u  p rz e z  n ie k tó r y c h  c z ło n ­
k ó w  P a r t i i  N a r o d o w o -S o c ja l is ty c z -  
n e j .  W  21 p r a s k ic h  z a k ła d a c h  p r a c y  
u tw o r z o n o  o d z ia ły  M i l i c j i  L u d o w e j.  
P o d cza s  n a r a d y  p r z e d s ta w ic ie li  p a r ­
t i i  p o l i t y c z n y c h  i  o r g a n iz a c j i  m a so ­
w y c h  w  P ra d z e  z e b r a n i w y r a z i l i  
p o p a rc ie  d la  r z ą d u . 24.11. w to r e k  — 
w  je d n o g o d z in n y m  s t r a jk u  g e n e ­
r a ln y m  u c z e s tn ic z y ło  2,5 m in  lu d z i  
p r a c y  z  c a łe j r e p u b l ik i .  W  P ra d z e , 
n a  p la c u  V a c la v a  ro z p o c z ę ły  s ię  m a  
n i fe s ta c je  s p o łe c z e ń s tw a  s to l ic y  w y ­
ra ż a ją c e  p o p a rc ie  d la  r z ą d u  K le ­
m e n ta  G o t tw a ld a .  K i lk u n a s t u  d z ia ­
ła c z y  P a r t i i  S o c ja ld e m o k r a ty c z n e j 
o p o w ie d z ia ło  s ię  za w s p ó łp ra c ą  z 
K P C z . 25.11. ś ro d a  —  p r e z y d e n t  B e ­
ne sz  p r z y ją ł  d y m is ję  12 m in is t r ó w  
i  z le c i ł  K le m e n to w i G o t tw a ld o w i 
u z u p e łn ie n ie  s k ła d u  rz ą d u . W s z y s t­
k ie  k lu c z o w e  s ta n o w is k a  z n a la z ły  
s ię  w  rę k a c h  k o m u n is tó w  i  z d e c y ­
d o w a n y c h  d o  w s p ó łp r a c y  z n im i ,  
a p r o b u ją c y c h  s o c ja l is ty c z n e  m e to d y  
r o z w o jo w e  lu d o w c ó w , s o c ja l is tó w  
o ra z  s ło w a c k ic h  d e m o k r a tó w .  T e g o  
s a m e g o  d n ia  K le m e n t  G o t tw a ld  na  
w ie lk im  w ie c u  n a  R y n k u  S ta re g o  
M ia s ta  o g ło s i ł  z w y c ię s tw o  r e w o lu c j i  
i  w e jś c ie  k r a ju  n a  d ro g ę  p r z e o b ra ­
ż e ń  s o c ja l is ty c z n y c h .

Rodezja

Impas w rozmowach
L O N D Y N  P A P . M im o  o s ią g n ię c ia  

w s tę p n e g o  p o ro z u m ie n ia  w  s p r a w ie  
tz w . w e w n ę trz n e g o  u re g u lo w a n ia  
p ro b le m u  r o d e z y js k ie g o , r o z m o w y  
m ię d z y  r a s is to w s k im  re ż im e m  S m i­
th a  a tr z e m a  u g o d o w y m i w o b e c  
n ie g o  p rz y w ó d c a m i c z a rn y c h  R o d e - 
z y jc z y k ó w ,  z n ó w  z n a la z ły  s ię  w  im ­
pa s ie . O b ie  s t r o n y  n ie  m o g ą  d o jś ć  
d o  p o ro z u m ie n ia  w  s p ra w ie  p o d z ia ­
łu  te k  m in is te r ia ln y c h  w  tz w . rz ą ­
d z ie  p r z e jś c io w y m .

Kongres nie popiera
decyzji Białego Bomu

W A S Z Y N G T O N  P A P . S e k re ta rz  
s ta n u  U S A , C y ru s  V a n c e  w y s tą p i ł  
w e  w to r e k  n a  fo r u m  K o n g re s u  z 
o b r o n ą  d e c y z j i  B ia łe g o  D o m u  w  
s p r a w ie  s p rz e d a ż y  n o w o c z e s n y c h  
s a m o lo tó w  b o jo w y c h  Iz r a e lo w i,  
E g ip to w i  i  A r a b i i  S a u d y js k ie j .  N a 
s p o tk a n iu  z  c z ło n k a m i K o m is j i  d Is 
S to s u n k ó w  z Z a g ra n ic ą  V a n c e  u t r z y  
m y w a ł,  że s p rz e d a ż  ty c h  s a m o lo ­
tó w  s a m e m u  t y lk o  Iz r a e lo w i  n a r u ­
s z y ła b y  ró w n o w a g ę  m i l i t a r n ą  n a  
B l is k im  W s c h o d z ie . S e k re ta rz  s ta n u  
z a a p e lo w a ł do  k o n  g  r  es m e n  ó w  o  po­
p a rc ie  d e c y z j i  p re z y d e n ta  C a r te ra .

W  K o n g re s ie  U S A  n a ra s ta  o p o z y ­
c ja  w o b e c  t e j  d e c y z j i .  W ie lu  p a r ­
la m e n ta rz y s tó w  z w ra c a  u w a g ę , że 
d o s ta w y  te  p r z y c z y n ią  s ię  d o  n a s i­
le n ia  w y ś c ig u  z b r o je ń  w  t y m  r e jo ­
n ie .

Zamach bombowy 
w centrum Wenecji
R Z Y M  P A P . W e  w to r e k  w e  w c z e ­

s n y c h  g o d z in a c h  r a n n y c h  p o tę ż n y  
w y b u c h  w s trz ą s n ą ł h is to r y c z n y m  
c e n tr u m  W e n e c ji.  E k s p lo d o w a ła  
b o m b a , p o d ło ż o n a  w  lo k a lu  w e n e c ­
k ie g o  d z ie n n ik a  „ G a z z e t t in o  d i  V e ­
n e z ia ’ ’ . W  w y n ik u  w y b u c h u  p o n ió s ł 
ś m ie rć  p rz e c h o d z ą c y  w  p o b liż u  s t r a  
ż n ik  n o c n y . E k s p lo z ja  z n is z c z y ła  
część lo k a lu  r e d a k c y jn e g o  i  u s z k o ­
d z i ła  k i lk a  o k o l ic z n y c h  d o m ó w .

Los 7 górników
— nie znany

B U D A P E S Z T  P A P . J a k  d o n o s i 
a g e n c ja  M T I ,  po  120 g o d z in a c h  w y  
tę ż o n e j p r a c y  e k ip y  r a to w n ic z e  d o  
t a r ł y  d o  m ie js c a  k a t a s t r o fy  w  k o ­
p a ln i  w  w ę g ie r s k im  z a g łę b iu  wę_ 
g lo w y m  T a ta b a n y a . P o  p o łu d n iu  
z n a le z io n o  z w ło k i  d w ó c h  g ó r n ik ó w .  
P o s z u k iw a n ia  p o z o s ta ły c h  s ie d m iu  
g ó r n ik ó w  t r w a ją .  W  k a ta s t r o f ie ,  
k tó r a  w y d a rz y ła  s ię  w  u b . c z w a r .  
te k ,  ś m ie r ć  n a  m ie js c u  p o n io s ło  17 
osó b , a W z o s ta ło  ra n n y c h .

Bezrobocie we Francji
PARYŻ PAP. W  okresie od 

1974 do 1977 r. w  przemyśle 
francuskim  zlikw idow ano ogó­
łem 450 tys. stanowisk pracy. 
Według danych związków za­
wodowych, obecnie we F ranc ji 
praw ie 1,6 m in  osób pozostaje 
bez pracy.
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Obraduje Wojewódzka Konferencja Sprawozdawczo-Wyborcza

(Dokończenie ze str. i )
W  LA T A C H  1976—77 prze- 

fcnysł województwa pomyślnie 
zrealizował zadania planowe. 
P rzyrost sprzedaży p rodukcji i  
usług w yn iósł 29 proc. P rzy­
rost p rodukcji rynkow e j osiąg­
ną ł ponad 4,8 m ld zł, a eks­
portow ej blisko 2 m ld  zł. Znacz

no i zmodernizowano ZPO „Da­
na” , zakończono modernizację 
podstawowych ogn iw  produk­
cyjnych w  Stoczni Szczeciń­
skiej im. A do lfa  Warskiego. 
Niestety w iele z tych zadań 
zrealizowano z opóźnieniem.

Dalszy postęp nastąpił w  roz-

N A P O C H YLN I „W u lkan”  Stoczni Szczecińskiej im . A. W ar 
skiego.

nie wzrosła wydajność pracy. 
Wojewódzka instancja p a rty j­
na podejmowała szereg działań 
zmierzających do zwiększenia 
p rodukc ji poszukiwanych w y­
robów. Wzrost produkcji ryn ­
kow ej uzyskał w  1976 r. dyna­
m ikę 9,1 proc. zaś w  1977 r. w 
w yn iku  realizacji m anewru gos 
podarczego 8,9 proc. Jest to o 
3,2 proc. więcej niż zakładał 
roczny plan techniczno-ekono­
m iczny. Szczególnie zwiększyły 
się dostawy n iektórych a rtyku ­
łów  gospodarstwa domowego, 
nawozów w ieloskładnikowych, 
ub iorów  z dzianin, odzieży, dro­
biu, przetworów z ryb, pie­
czywa cukierniczego.

Produkcja eksportowa wzro­
sła o 21,9 proc. Udział ekspor­
tu  w  wartości sprzedaży pro­
d u kc ji województwa stanow ił 
w  1976 r. 16,9 proc., a w  1977 
r .  16 proc. P lan eksportu w 
1977 r. został wykonany w  94,1 
proc. W  naszym wojewódz­
tw ie  produkcję eksportową re ­
a lizu je  80 przedsiębiorstw, przy 
czym 90 proc. te j p rodukcji 
przypada na 30 przedsiębior­
stw, do k tórych należą m. im.: 
Stocznia „W arskiego” , FPE 
„Em a-Załom ” , SSR „G ry fia ” , 
Zakłady Chemiczne „Szczecin” .

W  latach 1976—77 nakłady 
inwestycyjne na rozbudowę i 
modernizację przem ysłu wyn io 
s ły  18,1 m ld zł. W  w yn iku  tej 
działalności m. in. przekazano 
do eksploatacji: E lektrow nię 
„D o lna Odra” , W ytw órn ię  B ie­
l i  Tytanowej, Stację Obsługi 
PP „Polm ozbyt” , W ydzia ł U k ła ­
dów Kierowniczych ze Wspo­
maganiem w  FMS „Polm o” . Za­
k ła dy  Drobiarskie, rozbudowa-

w o ju  przem ysłu okrętowego. 
W arto przypomnieć opanowanie 
technologii budowy unika lnych 
statków  do przewozu chemi­
ka liów  i innych statków  spec­
jalnego przeznaczenia. Wzrósł 
potencjał stoczni remontowych, 
w  istotnym  stopniu skrócone 
zostały cykle remontowe flo ty  
handlowej, rybackie j i  technicz 
nej. Wraz ze wzrostem rozmia­
rów  p rodukc ji zw iększył się po­
ziom techniczny i technologicz­
ny wykonawstwa i jakość re­
montów. Zakończona została bu 
dowa I  etapu M orsk ie j Stoczni 
Remontowej w  Św inoujściu, 
podjęto także decyzję o dalszej 
je j rozbudowie.

Poprawa efektywności gospo­
darowania stale znajdowała się 
w  centrum  uwagi w ładz pa rty j 
nych i adm in istracyjnych. Uzy­
skano znaczną poprawę jakoś­
ci wyrobów. Udział wartości 
sprzedaży wyrobów oznaczo­
nych znakami jakości wzrósł w  
ciągu 1977 r. z 12 do 19,8 proc. 
Nieznacznie zmalała wartość 
uznanych rek lam acji jakościo­
w ych i stra t na brakach. W la ­
tach 76—77 coroczna obniżka 
kosztów m ateria łow ych w ynosi­
ła 2 proc. Is tn ie je  nadal sze­
reg n iepraw idłow ości w  gospo­
darowaniu zapasami m ate ria ło ­
wym i. W przedsiębiorstwach 
przemysłowych nastąpił wzrost 
stra t nadzwyczajnych będą­
cych w yn ik iem  m. in. łamania 
dyscypliny finansowej, n ie te r­
minowego realizowania umów 
itp. Popraw iło  się natomiast 
zagospodarowanie maszyn i u- 
rządzeń. W ponad 60 przedsię- 
bo rs tw ach  województwa w y­
stępowały niepraw id łow ości po­

legające na przekroczeniu pla­
nowanego funduszu płac.

Rosnący udział Polski w  o- 
brotach m iędzynarodowych ja k  
też zakres usług portowo-m or- 
skich na rzecz kontrahentów  
zagranicznych tw orzy ł waTunki 
stym ulujące dalszy wzrost zdol­
ności przewozowej f lo ty  handlo 
we j ja k  również przeładunków 
w  zespole portowym . Duże zna­
czenie m iała dokonana w  1977 
r. reorganizacja branży porto­
w e j, pozwalająca na pełniejsze 
wykorzystanie potencjału. Do 
osiągnięć zespołu portowego w  
1977 r., zaliczyć należy skróce­
nie czasu obsługi statków, obni­
żenie wskaźnika czasu obsługi, 
dalszą aktyw izację przewozów 
barkowych.

Uchwały V  Plenum  KC  m ają 
swoje odzwierciedlenie w  rea li­
zacji p o lity k i inw estycyjnej 
zespołu portowego, a polegają­
cej na przyspieszeniu uzyski­
wania maksymalnych efektów 
z obiektów  będących w  budo­
w ie. Przykładem  może być na­
brzeże Ś W I-III,  k tó re  służy nie 
ty lk o  jako nabrzeże postojowe 
ale także do przeładunków w 
re la c ji statek-barka. Pozwoliło 
to  w  1977 r. przeładować pół 
m iliona ton ładunków. Wycho­
dząc naprzeciw in tensyfikac ji 
eksportu przygotowano place 
składowe do przeładunku ce­
m entu w  porcie Szczecin.

Polska Żegluga Morska w  la ­
tach 1976—77 uzyskała dalszy 
przyrost tonażu osiągając z 
końcem 1977 3 182 tys. DWT. 
Zadania przewozowe roku 1976 
zostały wykonane. Uzyskano 
akumulację, zysk i nadwyżkę 
dewizową przekraczającą zało­
żenia planu. W 1977 r. nie u - 
zyskano przewozów założonych 
w  planie, ale w y n ik i finanso­
we przedsiębiorstwa by ły  po­
prawne. K łopoty przedsiębior­
stwa są w yn ik iem  trw a jące j 
głębokiej depresji na świato­
wym  rynku  żeglugowym.

GOSPODARKA rybna pracu­
jąca w  warunkach nasilających 
się utrudnień zewnętrznych w  
pełn i realizowała w  czasie o- 
statn ich 2 la t swe zadania pla­
nowe. W  1977 r. dostarczono na 
rynek k ra jow y  242 tys. ton ryb 
i p rzetworów rybnych o łącz­
nej wartości 7,8 m ld zł. Ilość 
ryb  i przetworów rybnych do­
starczonych na rynek w  porów 
naniu z r. 1975 wzrosła o 7,1 
proc., pozwoliło to na zwiększę 
nie spożycia na głowę miesz­
kańca do 7,3 kg. W  wojewódz­
tw ie  szczecińskim spożywamy 
10,5 kg ryb  i  przetworów ryb ­
nych na mieszkańca. W latach 
1976—77 przemysł rybny w pro-

w adz ił w ie le  nowych wyrobów. 
PPDiUR „O dra”  rozpoczęło na 
skalę przemysłową hodowlę 
karp ia  i  pstrąga w  wodach 
zrzutowych E lek trow n i „Dolna 
O dra” . Przedsięwzięcie to  dało 
pierwsze rezulta ty w  postaci 
180 ton ka rp ia  w  g rudn iu  1977 
roku.

W  kompleksie żywnościowym 
podejmowano szereg przedsię­
wzięć zm ierzających do kon­
sekwentnej rea lizac ji uchwał 
V I I  Zjazdu p a r t ii oraz plenar­
nych posiedzeń KC  PZPR. M ia­
ły  one na celu mobilizację 
wszystkich pracujących w  ro l­
n ic tw ie  do pełnego wykonania 
zadań i wykorzystania rezerw, 
dalsze umocnienie sektora u- 
społecznionego przy jednoczes­
nym wykształceniu wysokopro- 
dukcyjnych, wyspecjalizowa­
nych gospodarstw in dyw idua l­
nych i zespołów chłopskich. Roi 
nictw o szczecińskie dysponując 
2,9 proc. użytków ro lnych oraz
2.7 gruntów  ornych k ra ju  do­
starczyło w  1977 r.: 5,2 proc. 
krajowego skupu zbóż, 4 proc. 
ziemniaków, 7,2 proc. rzepaku,
3.8 proc. żywca oraz 2,6 proc. 
m leka. W  produkcji towarow ej 
netto z 1 ha województwo zaj­
m uje 5 miejsce w  kra ju . Nie 
we wszystkich jednak wskaźni­
kach osiągnięto zakładane pro­
gramem w yn ik i. Panujące od 3 
la t nie sprzyjające w a run k i 
atmosferyczne, mniejsza od pla­
nowanych ilość środków pro­
dukc ji, okresowe brak i nawo­
zów m inera lnych zwłaszcza a- 
zotowych i wapna przyczyniły 
się do nieuzyskania zakłada­
nych wysokich wydajności w 
produkc ji ro lne j. M im o to, dzię 
k i coraz większej ku ltu rze  ro l­
nej, lepszej organizacji p roduk­
c ji nastąpił znaczny postęp w  
produkc ji ro lnej, zwłaszcza 
zwierzęcej.

W  LA T A C H  1976—77 na in ­
westycje w  ro ln ic tw ie  przezna­
czono 9,5 m ld zł. Za te środ­
k i przekazano państwowym 
przedsiębiorstwom oraz praoow 
nikom  in s ty tu c ji rolniczych 
5 421 izb mieszkalnych, 37 290 
stanowisk dla bydła, 32 896 sta­
now isk dla trzody chlewnej 
oraz 21 956 stanowisk dla owiec. 
W spółdzielniach p rodukcyj­
nych oraz kółkach rolniczych 
wybudowano 1 099 izb miesz­
kalnych, 12 560 stanowisk dla 
bydła, 33 576 stanowisk dla trzo 
dy i owiec. Rolnicy in dyw idua l­
ni w ybudow ali 205 budynków 
mieszkalnych, 290 budynków 
inw entarskich na ok. 20 tys. 
stanowisk oraz 415 innych o- 
b iektów  gospodarskich. M im o

przeznaczenia znacznych nakła ­
dów inw estycyjnych wartość 
środków trw a łych  b ru tto  w  ro l­
n ic tw ie  uspołecznionym woje­
wództwa liczona na 1 ha jest 
nadal niższa od przeciętnego 
poziomu w  kra ju .

W  latach 1976—77 sytuacja 
rynkow a woj. szczecińskiego 
kształtowana była wysokim  
przyrostem dochodów i w ydat­
ków  pieniężnych ludności. W 
tym  okresie dochody pienięż­
ne wzrosły o 11,1 proc. w  1976 
r. i  8,6 w  1977 r., a w yda tk i 
analogicznie o 13 proc. i 11 
proc. Dużej dynamice docho­
dów ludności towarzyszyły w y­
sokie obroty przedsiębiorstw 
handlowych i gastronomicz­
nych. W latach 1976—77 wzro­
sły one o 27,6 proc. Tak w y­
soka dynam ika sprzedaży cha­
rakte ryzuje rynek szczeciński

zadania roczne w  tym  zakresie 
zostały wykonane zaledwie w 
31 proc., a w  1977 w  62,5 proc.

W  BUDO W NICTW IE podej­
mowano i  realizowano przed­
sięwzięcia umacniające rezulta­
ty  m anewru gospodarczego w 
działalności inwestycyjne j. Kon 
sekwentnie preferowane by ły  
budowy zapewniające rozwój 
m ateria lny bazy gospodarki 
żywnościowej, p rodukcji ry n ­
kowej i  eksportowej oraz po­
prawę sytuacja w  budownictw ie 
mieszkaniowym.

W  okresie dwu pierwszych 
la t bieżącego 5-iecia w  rozwój 
województwa zainwestowaliś­
m y 48,5 m ld zł, co stanowi 43,3 
proc. wykorzystania nakładów 
przewidzianych na całą pięcio­
latkę. Wszystkie inwestycje re­
alizowane na terenie wojewódz 
tw a szczecińskiego określone w  
uchwałach B iu ra  Politycznego 
KC  PZPR jako szczególnie waż­
ne dla gospodarki narodowej, 
przynoszą obecnie produkcję. 
W okresie ostatnich 2 la t w 
nowych mieszkaniach zamiesz­
kało 13 400 rodzin. Uzyskano 
35,4 proc. zaawansowania 5-let- 
niego planu budownictwa 
mieszkaniowego. W  budownic­
tw ie  mieszkaniowym dla ludnoś 
ci n iero lniczej wykonano 34,3 
proc. zadań bieżącego 5-lecia. 
W drodze usprawnień organi­
zacyjno-technicznych oraz tech­
nologicznych, ja k  też w  w yn i-

Nowy most kole jow y na Dzi wnie (Wolin).

K u rczak i dla Szczecina.„ <Fot. Z. Jodkowski)

od szeregu la t a wielkość sprze 
dąży na 1 mieszkańca jest je ­
dną z najwyższych w  k ra ju . 
Korzystnej zmianie uległa struk 
tu ra  sprzedaży charakteryzują­
ca się stałym  wzrostem udzia­
łu  a rtyku łów  nieżywnościo- 
wych.

Jednym z elementów popra­
w iających w a runk i socjalne w 
zakładach pracy jest rozwój 
sieci stołówek i bufetów  przy­
zakładowych prowadzonych 
przez WSS „Społem” . Dzia ła l­
ność tę wspomaga zwiększona 
liczba obiadów abonamento­
wych w  zakładach gastronomi­
cznych oraz posiłków  regene­
racyjnych. Przykładowo w  1977 
r. wydano 5 m in posiłków re­
generacyjnych. Nie zaspokaja 
to  jednak istniejących potrzeb 
zarówno w  liczbie stołówek i 
bufetów  ja k  i wydawanych po­
siłków.

Usługi bytowe dla ludności 
świadczone przez gospodarkę 
uspołecznioną w  okresie 1976— 
77 wzrosły o 44 proc. Szczegól­
nie preferowany by ł rozwój 
usług m otoryzacyjnych, p ra ln i­
czych, meblar$ko~tapicerskich, 
naprawy sprzętu gospodarstwa 
domowego, rem ontowo-budow­
lanych, instalacyjnych oraz tu ­
rystycznych. W  rozwoju usług 
w  dalszym ciągu występuje 
w iele nieprawidłowości ^ i  za­
niedbań. Dotyczy to zakresu 
w ykonywanych usług, ich ja ­
kości i  term inowości. W w ielu 
branżach występuje nadal brak 
równowagi między popytem a 
podażą usług bytowych. Niedo­
stateczny'jest postęp w  realiza­
c ji budownictwa towarzyszące­
go na cele usługowe. W 1976 r.

ku lepszego współdziałania za­
łóg w  budownictw ie mieszka­
niowym  w ystąp iły pozytywne 
tendencje, k tórych pogłębienie 
i  rozszerzenie stanowi podsta­
wowy cel pracy instancji i  o r­
ganizacji pa rty jne j.

Dotychczasowe rezu lta ty  po­
lityczne i  osiągnięcia społecz­
no-gospodarcze, ja k  też świa­
domość występujących jeszcze 
rezerw na Pomorzu Zachodnim 
stwarzają dobre przesłanki do 
dalszej pomyślnej realizacji 
uchwały V I I  Zjazdu PZPR i 
wytycznych I I  K ra jo w e j Kon­
fe re nc ji PZPR.

C z a s  b u d o w a n ia

NIEBAWEM 25 TOIĘCY IZB
z prefabrykatów

DO końca 1978 roku w ca­
łym kraju czynnych będzie 
220 fabryk domów. Ozna­

cza fo, że po dojściu ich do peł­
ne! zdolności produkcyjnej, wy­
twarzać one będq elementy z któ 
rych zbudować można około 250 
iys. mieszkań. Natomiast w tym 
roku aby wykonać pomyślnie 
5-letmi plan budownictwa w ca­
łym kraju należy przekazać nie­
co ponad 300 tysięcy mieszkań. 
Program ten obejmuje zarówno bu 
downictwo wielkopłytowe (osiedlo 
we) jak również zabudowę jedno­
rodzinną.

Fabryki domów w rnakomity 
sposób przyczyniły się w ostat­
nich siedmiu latach do intensyw­
nego przyspieszenia budownictwa 
mieszkaniowego. To prawda, że 
nadal utyskujemy na monotonię 
zabudowy osiedlowej, ale przecież 
tytko dzięki wielkiej płycie, peł­
nej prefabrykacji możliwe było ta­
kie przyspieszenie. Dziś wiele za­
leży od architektów i projektan­
tów nowych osiedli, którzy po­
winni kształtować przestrzeń tej 
zabudowy. Robi się wiele w tym 
względzie i lata najbliższe niosą 
z sobą zupełnie nowe rozwiąza­
nia w kształtowaniu brył i usado- 
wiarria ich w nowych osiedlach 
mieszkaniowych.

Na jakim miejscu jest Szczecin 
i cały nasz region zachodniopo­
morski? I u nas dokonano wiel­
kich przeobrażeń w tym wzglę­
dzie. Dziś w województwie szcze­
cińskim pracują cztery fabryki do­
mów. Dwie dalsze są w budowie 
i rozpoczną pełną produkcję jesz­
cze w ostatnich dwóch lotach tej 
pięciolatki. Bilansując z niewiel­
kim błędem można podać, że na 
przestrzeni ostatnich siedmiu lat 
szczecińskie fabryki domów do­
starczyły ponad 150 tysięcy izb 
mieszkalnych. A przecież budowa­
liśmy także z innych prefabryka­
tów, technologią tradycyjną itp. 
Przybyło nam także ponad 15 tys. 
izb mieszkalnych w domach zmon­
towanych z prefabrykatów dostar­
czonych z Leningradu. A w ciągu 
najbliższych dwóch lat w oparciu 
o ten import zbudujemy 5 budyn­
ków, w których pod koniec 1979 
roku zamieszka ponad 3,5 tysią­
ca osób.

OBECNE fabryki domów prze­
chodzą kolejny etap moderniza­
cji. Zabieg ma na celu zwiększe­
nie mocy produkcyjnej i popra­
wę jakości elementów dostarcza­
nych na osiedla mieszkaniowe. 
Jednocześnie powstają dwie fa­
bryki domów w Recławiu i Cho­
ciwlu. Oznacza to, że po ich u- 
ruchomieniu roczna zdolność pro­
dukcyjna wszystkich fabryk do­
mów wyniesie około 25 tys. izb. 
Takie zaplecze powinno zaspokoić

potrzeby sięgające 24 tys. miesz­
kań, które winny być przekazane 
inwestorom w latach 1978— 80.

Niebagatelny udział w progra­
mie mieszkaniowym stanowi także 
budownictwo jednorodzinne. Fabry 
ka elementów dla domków jedno­
rodzinnych, jeszcze w pierwszym 
półroczu br. osiągnie pełną zdol­
ność produkcyjną. A więc w cią­
gu roku będzie można zmontować 
około 200 domków. Przeliczając 
na izby mieszkalne, wynosi to po­
nad 1000. Spółdzielczość mieszka­
niowa, zakłady pracy I Indywidu­
alni Inwestorzy do końca 1980 ro­
ku zbudują około 3 tysiące dom­
ków. Jest to wiele jak na możli­
wości naszego regionu, który nie 
jest w pełni przygotowany do ta­
kich inwestycji. Chodzi tu przede 
wszystkim o brak terenów uzbro­
jonych.

Mając fabryki domów łatwiej 
jest budować wielkie osiedla miesz 
kantowe, na których pełna kon­
centracja pozwolą wykorzystać 
sprzęt, transport i zastosować no­
woczesną organizację. W  tym ce­
lu najbliższe programy budownic­
twa mieszkaniowego ściśle zwią­
zane są z wielkimi placami budo­
wy. Główna koncentracja progra­
mu budownictwa mieszkaniowego 
w lotach 1978— 80 przewidziana

jest na tokich osiedlach jak: Klo- 
nowica, Arkońskie, Książąt Po­
morskich, nowy plac budowy na 
Osiedlu Słonecznym, w Stargor- 
dzie, Świnoujściu I w Policach.

OSTATNIE lata obecnej pięciolat 
ki mają istotne znaczenie dla dy­
namicznego rozwoju budownictwa 
mieszkaniowego w naszym regio­
nie, które wymaga od wszystkich 
uczestników tego procesu inwesty­
cyjnego wyjątkowo dobrego 
współdziałania. Te ostatnie lata 
zadecydują także z jakim dorob­
kiem organizacyjnym i potencja­
łem produkcyjnym Wkroczymy w 
lata osiemdziesiąte. Wszak do 
1985 roku zgodnie z uchwałomi 
VI i Vł1 Zjazdu PZPR winniśmy 
w zasadzie zopewnić każdej pol­
skiej rodzinie własne mieszkanie. 
Oznacza to, że od 1981 roku w 
województwie szczecińskim nasz 
potencjał budowlany powinien 
dać rocznie około 12 tysięcy 
mieszkań. Jeśli dodamy do tego 
udział budownictwa jednorodzin­
nego (spółdzielczego, zakładowe­
go i indywidualnego) w granicach 
2 tysiące domków, fo znaczy że 
w ciągu roku może nom przyby­
wać 50 tysięcy izb mieszkalnych. 
Jest to bardzo dużo, ale jedno­
cześnie wydaje się, że takie prog­
nozy są realne. (z)

Młodzież polska
na Festiwalu „Hawana-78”

Festiw alu M ł odzie­
ra  ży i  Studentów, 

k tó ry  w  bieżącym 
H  J l r o k u  odbędzie się w 
■ W f l s t o l i c y  K u by — Ha­

wanie, nie zabrak­
nie przedstaw icieli Polski. 
Oprócz reprezentantów organi­
zacji m łodzieżowych, m łodych 
a rtystów  i sportowców weźmie 
w  nim  udział 324 aktyw istów , 
dla k tó rych  w yjazd ten będzie 
nagrodą za wzorową pracę, na­
ukę i działalność społeczną.

Organizacją wyjazdu zajm u­
je  się JUVEN TUR — b iuro tu ­
ry s ty k i m łodzieżowej. Działa 
ono przy Zw iązku Socjalistycz­
nej M łodzieży Po lskie j, jego 
działalność opiera się na bezde­
w izowej wym ianie tu rystycz­
nej.

W yjeżdżających podzielono 
na dwie grupy, k tóre  w ym ie­
nią się w  połowie festiwalu.

KURIER KULTURALNY
NOWA KS IĘ G A R N IA

S Z C Z E C IŃ S K I „ D o m  K s ią ż k i”  o -  
t w o r z y ł  w  o s ta tn ic h  d n ia c h  n o w ą  
k s ię g a rn ię ,  w  P o lic a c h . D a w n y  lo ­
k a l ,  o  p o w ie r z c h n i z a le d w ie  36 m  
k w .  z a m ie n io n y  z o s ta ł n a  s a m o ­
d z ie ln y  p a w i lo n  o 185 m  k w .  — a 
w ię c  p la c ó w k ę , m o g ą c ą  z a s p o k o ić  
c z y te ln ic z e  z a p o trz e b o w a n ie  P o lic ,  
p ró c z  k s ią ż e k  w  s p rz e d a ż y  z n a jd u ją  
s ię  t u  ta k ż e  - p ły t y  i  r e p ro d u k c je  
m a la r s tw a .

Z e w n ę tr z n y  w y s t r ó j  k s ię g a r n i  w  
n ie d a le k ie j  p rz y s z ło ś c i w z b o g a c o n y  
z o s ta n ie  n e o n o w ą  r e k la m ą ;  k s ię g a r ­
n ia  z n a jd u je  s ię  w  c e n tr u m  o s ie d la  
i  m iło ś n ic y  k s ią ż e k , n ie  b ę d ą  m u ­
s ie l i  j e j  s zu ka ć .

UC ZN IO W SKIE G O BELINY
W Y S T A W A  b r o n i  i  e le m e n tó w  

u m u n d u r o w a n ia  w o js k  p o ls k ic h  z 
o k re s u  K s ię s tw a  W a rs z a w s k ie g o , 
k tó r a  c z y n n a  b y ła  w  fo y e r  T e a t r u  
P o ls k ie g o  z o k a z j i  p r e m ie r y  „ P a n a

T a d e u s z a ”  —  z a s tą p io n a  z o s ta ła  
o b e c n ie  p r e z e n ta c ją  t k a n in y  a r t y ­
s ty c z n e j.  T w ó r c a m i tk a n y c h  o b ra ­
z ó w  są u c z n io w ie  Z e s p o łu  S z k ó ł Z a ­
w o d o w y c h  p r z y  u l .  H o ż e j,  g d z ie  
p ra c o w n ię  p la s ty c z n ą  p r o w a d z i D a ­
n u ta  M ir s k a .

W  k u lu a r a c h  te a t r u ,  p u b lic z n o ś ć , 
p r z y  o k a z j i  b y tn o ś c i n a  s p e k ta k lu ,  
o g lą d a  p ra c e  10 u c z e s tn ik ó w  k o ła  
p la s ty c z n e g o : Z . S z o s ta k a , K .  F u r ­
m a n a , P - C h m ie lą , A .  M ile w s k ie g o , 
S. M iś k iw a ,  K .  Z e m ie n ie w s k ie g o , K .  
L e ś n ia k a , C z. K o ło d z ie jc z y k a ,  K . 
Ś l iw iń s k ie g o  i  A .  D o le ż a ła . Z a p o ­
c z ą tk o w a n a  p rz e z  T e a t r  W s p ó łc z e ­
s n y  p r a k t y k a  w ią z a n ia  w y s ta w  p la ­
s ty c z n y c h  z  p r z e d s ta w ie n ia m i te a ­
t r a ln y m i  p r z y n o s i w a r to ś c io w e  e -  
f e k t y  łą c z e n ia  p o k a z ó w  r ó ż n y c h  
d z ie d z in  s z tu k i.

„M ŁO D A  SZTU K A F IŃ S K A ”

P O  W a rs z a w ie  i  W ro c ła w iu .  Szcze­
c in  je s t  t r z e c im  m ia s te m , w k tó r y m

o tw a r ta  z o s ta n ie  (d z iś  o  g o d z . 17) 
b a rd z o  in te r e s u ją c a  w y s ta w a  p ra c  
26 a r ty s t ó w  — p la s ty k ó w  f iń s k ic h  
m ło d e g o  p o k o le n ia .  O d  d z iś  d o  k o ń ­
ca  m a rc a  w  G a le r i i  S z tu k i  B W A  
w  Z a m k u  K s ią ż ą t  P o m o r s k ic h  c z y n ­
n a  b ę d z ie  ta  e k s p o z y c ja , e f e k t  — 
ja k  p is z e  w  o s ta tn im  n u m e rz e  
„ K u l t u r y ”  W ła d y s ła w  F ia łk o w s k i  — 
„ . .p o p a r c ia  r z ą d u , k t ó r y  p rz e z  
w s p ó łp ra c ę  M in is te r s tw a  S z k o ln ic tw a  
i  S p ra w  Z a g ra n ic z n y c h  z a p e w n ił  ( ...)  
p u b l i c i t y  n a  f o r u m  m ię d z y n a r o d o ­
w y m . T e  w s z y s tk ie  c z y n n ik i  s tw o ­
r z y ły  w a r u n k i ,  w  k tó r y c h  f iń s k ą  
s z tu k ę  s p rz e d a je  s ię  n a  ś w ie c ie  ja k  
s z w a jc a rs k ie  s e ry  c z y  f r a n c u s k ie  
w in a . ”

W y s ta w ie  z a p e w n io n o  p ię k n ie  w y ­
d a n y  k a ta lo g  z n o ta m i b io g r a f ic z ­
n y m i  i  r e p r o d u k c ja m i d z ie ł m ło ­
d y c h  a r ty s tó w .  W a r to ,  b y  k a ż d y , 
k t o  in te r e s u je  s ię  s p r a w a m i s z tu k i  
o b e jr z a ł  s p ro w a d z o n ą  p rz e z  B W A  
e k s p o z y c ję . S p ra w y  ż y c ia  a r ty s t y c z ­
n e g o  k r a jó w  s k a n d y n a w s k ic h ,  są 
d la  na s  w s z a k  c ie k a w e , c h o ć b y  z 
r a c j i . . .  s ą s ie d z tw a .

W C Z O R A J  n a to m ia s t ,  w  s a lo n ie  
K r a jo w e j  A g e n c j i  W y d a w n ic z e j p r z y  
p l .  H o łd u  P r u s k ie g o  8, o tw a r ta  z o ­
s ta ła  w y s ta w a  r y s u n k u  i  f o to g r a f i i  
s z c z e c iń s k ie g o  a r t y s t y  p la s ty k a  E r a ­
z m a  K a lw a r v js k le g o .  d o  o b e trz e n * - ’ 
k t ó r e j  r ó w n ie ż  z a c h ę c a m y  n a s z y c h  
C z y te ln ik ó w .  ( j f )

n 1
Przed rozpoczęciem i  po zakoń­
czeniu uroczystości d la obu 
grup planowany jest specjalny 
program  turystyczny, * mający 
na celu zaznajomienie gości z 
osiągnięciami gospodarczymi i  
k u ltu ra ln ym i K uby po rew olu­
c ji 1959 roku oraz ja k  najpeł­
niejsze przedstawienie im  egzo­
ty k i tego rejonu geograficzne­
go. Polacy odwiedzą więc za­
równo gospodarstwa rolne — 
plantacje trzc iny cukrowej i ty 
toniu, ferm ę na k tó re j hoduje 
się... krokodyle, ja k  i  szkoły, 
wyższe uczelnie, tea try  i  zna­
ne kubańskie uzdrowiska.

M łodzi aktyw iśc i wezmą rów ­
nież udział w  uroczystościach 
otw arcia i zamknięcia festiwa­
lu  oraz w  imprezach k u ltu ra l­
nych i zawodach sportowych 
przewidzianych w  programie. 
N ie zabraknie ich również w  
barwnych korowodach karna­
wału, k tó ry  gospodarze przygo­
tow u ją  na wybrzeżu.

W ARTO  dodać, że JUVEN - 
TUR, obejm ujący zasięgiem 
swej działalności praw ie cały 
świat, cieszy się wszędzie do­
skonałą opinią. Jako członek 
B ITE J (Bureau In ternationale 
de Tourisme et Echange de la 
Jeunesse) — międzynarodowej 
organizacji zrzeszającej b iura 
opierające swą działalność na 
turystyce wym iennej — jest 
włączony do grupy roboczej, 
przygotowującej od strony tu ­
ry  styczno-organizacyj nej fes ti­
w a l w Hawanie i  bierze czyn­
ny udział w pracach kom is ji 
program owych BITEJ. O rgani­
zacja ta  powierzyła również 
JUVENTUROW I zorganizowa­
nie w  Zakopanem spotkania po­
święconego ekonomicznej współ 
pracy b iu r podróży z całego 
świata, pracujących na zasa­
dach w ym iany bezdewizowej.

Kazim ierz RO BAK

GEORGES SIMENON

Przekład: Wandy Wqsowskíej

Tytuł oryginału: Mon ami Malgré!

97
—  W  „ Arce”  —  rzekł wreszcie.
—  Więc pan nie wyjeżdża?
—  Na razie nie. *
Podniósł głowę i  spojrzał komisarzowi w  oczy.
—  D ziw i tą pana? Czyżby moje pozostanie tu ta j 

sprawiało panu przykrość? Przypuszczam, że mam 
prawo to zrobić?

—  Nie mogę panu teao zabronić. Chciałbym  jednak 
wiedzieć, co skłoniło  pana do zm iany decyzji.

—  M ój zawód nie jest szczególnie absorbujący, 
prawda? Nie mam żadnego biura, fa b ry k i czy też 
przedsiębiorstwa handlowego, nie czekają na mnie 
ani urzędnicy, an i robotnicy. A  tu  jest bardzo p rzy­
jemnie, nie uważa pan?

P atrzy ł na komisarza z uśmiechem, nie starając się 
ukryć iron ii.

Z  daleka widać było mera, ja k  w  sw oje j d ług ie j 
szarej bluzie podąża w  stronę, portu, pchając przed 
sobą wózek. Portie r z Grand Hotelu i  tragarz w  u n i­
fo rm ow ej czapce już tam czekali.

k o rm o ra n ”  znajdował się w  połouńe trasy, do 
przystani m ia ł dobić za 15 m inut.

—  Rozmawiał pan dość długo ze starym  Benoitem...
—  Gdy zauważyłem pana koło szopy, wiedziałem, 

że mnie pan o to zagadnie. Z  ko le i w ypyta  pan rów ­
nież Benoita. N ie mogę w tym  panu przeszkodzić, ale 
z góry uprzedzam pana, że on nic nie wie. P rzynajm ­
n ie j ja tak wywnioskowałem , chociaż niełatwo zro­
zumieć to, co on m ówi. A le może panu uda się to 
lepiej.

—  Pan us iłu je  coś odnaleźć, prawda?
—  Może to samo, co i  pan.
Było  to praw ie wyzwaniem, chociaż rzuconym z hu­

morem.
—  Z  czego pan wnosi, że mogłoby to pana in tere­

sować? M arce li rozmawiał z panem?
—  Nie w ięcej niż z innym i. B y ł wobec m nie zaw­

sze nieco skrępowany. M ięczaki nie czują się dobrze 
w  towarzystw ie ludzi silnie jszych od nich.
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M aigret dostosował się do tonu swego rozmówcy. 

Niedbale cedził słowa końcem warg, jakby nie przy­
wiązując do nich wagi.

—  A może pan jednak w ie, panie Karo lu, dlaczego 
M arce li został zabity?

—  Wiem m nie j w ięcej ty le  samo, co pan. 1 może 
nawet wyciągam z tego takie same wnioski, ale w  
innym  celu.

Uśmiechnął się, mrużąc od słońca oczy.
—  Czy Jojo powiedziała coś panu?
—  Mnie? Nie słyszał pan jeszcze, że m y się na 

wząjem  nie znosimy ja k  pies z kotem?
—  Co pan je j zrobił?
—  Nic, bo nie chciała. To właśnie nas dzieli.
—  Może byłoby lepiej, panie Karo lu , gdyby pan 

w róc ił do Pont du Las.
—  Dziękuję bardzo za radę, ale wolę zostać.
Od jachtu „N o rth  S tar”  odbiła mała łódka. Widać 

było w  n ie j de M oricourta trzymającego wiosła. B y ł 
sam. Na pewno, tak ja k  in n i, wyjeżdżał rui spotkanie 
„Korm orana” . Potem uda się na pocztę, aby odebrać 
swoją korespondencję.

K aro l, idąc w zrokiem  za spojrzeniem Maigreta, zda­
w a ł się jednocześnie śledzić jego m yśli. Widząc, że ko­
misarz patrzy teraz z ko le i na łódź Holendra, powie­
dział cicho:

—  To dziw ny chłopak, ale nie sądzę, aby to był 
on...

—  M ów i pan o m ordercy Marcelego?
—  Przed panem nic się nie da ukryć!  —  zawołał 

żartob liw ie  —  niech pan będzie pewny, że mnie nie 
in teresuje sama osoba mordercy. Myślę ty lko , że z w y­
ją tk iem  przypadku, gdy w  rachubę wchodzi bójka, 
nie zabija się kogoś bez powodu. Nawet, a raczej 
zwłaszcza, gdy ktoś oświadcza wszem wobec, że jest 
przyjacielem  komisarza Maigreta.

—  Czy by ł pan w  „A rce ” , gdy M arce li m ów ił o 
mnie?

—  Wszyscy tam  by li, to znaczy c i wszyscy, k tó rym i 
pan się w  te j c h w ili interesuje. A M arceli, zwłaszcza 
gdy sobie podpił, m ia ł głos dość przen ik liw y.

(cdn)
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P rze d  p iłkarską  w io s n ą

POGOŃ: „Chcemy grać i wygrywać“ 
ARKONIA: „Wystartować z powodzeniem“

TR W A JĄ  intensywne przygotowania p iłka rzy  Pogoni 1 
A rk o n ii do wiosennych g ier m istrzowskich. Portowcy po 
powrocie ze zgrupowania w  D an ii ćwiczą w  Szczecinie. 
Dziś o godz.' 14 czeka ich na stadionie przy ul. T w ardow ­
skiego sparringowy pojedynek z I i- lig o w ą  Hansą Rostock. 
A rkon ia  natomiast trenu je  na obozie w  Świnoujściu.
PO jesiennych 

nasze drużyny s 
degradacją. Pogoń jest ostat-

POKRÓTCE
W  Ł O D Z I  o o ł jy ł  s ię  to w a r z y s k i  

m e c z  p i łk a r s k i ,  w  k tó r y m  I - l lg o w y  
Ł K S  p o k o n a ć  S t o m il  O ls z ty n  1:0.

P IŁ K A R Z E  W is ły ,  r o z e g r a l i  k o n ­
t r o l n y  m e cz  z  I I I - l i g o w y m  G K S  J a ­
w o rz n o . Z w y c ię ż y ła  W is ła  6:3.

O S T A T N IM  s p a r r in g p a r tn e r e m  p i ł
k a r z y  G ó rn ik a  Z a b rz e , k t ó r z y  w  
n ie d z ie lę  z m ie rz ą  s ię  w  m e c z u  l i ­
g o w y m  z P o g o n ią  S z c z e c in , b y ł  
M o to r  L u b l in .  P ie rw s z o lig o w c y  za­
p r e z e n to w a li  s ię  z j a k  n a jle p s z e j 
s t r o n y  z w y c ię ż a ją c  9:1. (4:0).

P O D C Z A S  m it y n g u  le k k o a  t le  ty c z  
n e g o  w  B u d a p e s z c ie , R u m u n k a  Na 
ta l ia  M a ra s e s c u  u z y s k a ła  n a j le p s z y  
h a lo w y  r e a u l ta i  na  ś w ie c le  w  b ie ­
g u  na  1500 m  o s ią g a ją c  czas 4 05,0 
m in .

Maciąg, K u rp ie l, Sadowski, 
G rzyb, Łężak, Jusza, Parada, 
Łatasz, H aw rylew icz, Zam oj­
ski, Beker, Kruszczyński, Ręcz 
ka, Łoszkowski, B lum a i  F i-  
lipsk i.

grach obie n ia w  ekstraklasie, a A rkon ia  >„ dzia-
zagrożone trzecia od końca w  I i- lig o w e j f e^ci ł  nożnej GKS

tabeli. N ie ma więc co ufcry- A rko n .ia  “  S- Strzeleckiego 
wać iż k ib ice  z niepokojem  o- o i' a . l.'e 
czekują na wiosenAe występy karSkI<:h k l“ bu B- 
naszych drużyn. sa szczególnie ważne będą dla

K a p itan  zespołu Pogoni Hen arkonczyków pierwsze spotka- 
ry k  Wawirowski tw ie rd z i iż  ?ła. run.^^ ; J™ sennei :
„zespól uczynił wszystko na co A v ia - .. Jage ilo n ią  B iałystok, 
go by ło  stać by ja k  n a jlep ie j .W -w a  i  Stoczniow-
przygotować się do sezonu. W  cf m Gdańsk. D obry lu b  zły 
drużynie panuje dobra atmos- s ta rl bi^ ie ,m Ia! bowiem istot 
fera wsparta bojowym  du- . znj»czen;e P s ^ h p i^ ic z n e . 
chem. P iłkarze z d a j, sobie w  Mozę druzym e u ła tw ić  lu b  po­
pełn i sprawę z sytuacji, le c z -  waf " la I * ™ * } “  w a lk « 0 
ja k  m ówi H . W aw row ski -  zostanle w  11 »'dze. <jg)
nie czują respektu przed ry -  •" 
w alam i. Chcą grać i w yg ry ­
wać, by ja k  najszybcie j opuś­
cić niebezpieczną strefę w ta ­
beli.”

BEZ SŁÓW

Józef Łuszczek 
mistrzem świata

(Dokończenie ze str. 2)

T y m  o g r o m n ie js z y  to  su k c e s , że 
w  b ie g u  n a  30 k m  z d o b y ł o n  b r ą ­
z o w y  m e d a l.  W  h is t o r i i  ś w ia to w e g o  
n a r c ia r s tw a ,  t y l k o  F in  M a e n ty r a n  
ta  w y w a lc z y ł  w  je d n y c h  m is t r z o ­
s tw a c h  n a  15 i  30 k m  t y t u ł y  m i ­
s t r z o w s k ie ,  a d w a j  s ły n n i  „ k r ó l o ­
w ie ”  n a r t ,  S zw e d  J e r n b e rg  i  F in  
H a k u l in e n  te ż  w y w a lc z y l i  w  ty c h  
d w ó c h  k o n k u r e n c ja c h  m e d a le . P o ­
la k  n a w ią z a ł w ię c  d o  w y n ik ó w  n a j  
s ły n n ie js z y c h  n a r c ia r z y  w  h is t o r i i  
ś w ia to w e g o  n a r c ia r s tw a .

P O L A K  ju ż  s ta ł-  s ię  n a jw ię k s z ą  
in d y w id u a ln o ś c ią ,  s e n s a c ją  i  b o h a ­
te re m  m is t r z o s tw  w  L a h t i , '  a  p rz e ­
d e  w s z y s tk im  u lu b ie ń c e m  p u b lic z ­
n o ś c i.

N a z w is k o  n a s z e g o  d z ie ln e g o  c h ło p  
c a  p o w ta rz a n e  Jest n a  k a ż d y m  k r o  
k u  —  d o  te g o  d o d a je  s ię  z w y k le

— ' f i  p o  f i r n 'P u o la  —  c z y l i  p o  f ia s k u  P o ls k a .
M I A Ł  „ n o s a ”  s ły n n y  N o rw e g , 

t r z y k r o t n y  m is t r z  ś w ia ta  E g g e n , 
k t ó r y  w  p rz e d e d n iu  b ie g u  n a  15 
k m  p o w ie d z ia ł,  że  Ł u s z c z e k  z d o ­
b ę d z ie  t y t u ł  m is t r z a  ś w ia ta .  D o d a ł 
r ó w n ie ż , że t u  w  L a h t i  u ja w n i ł  s ię  
w ie l k i  b ie g a c z , k t ó r y  m o że  p rz e jś ć  
d o  h i s t o r i i  ś w ia to w e g o  n a r c ia r s tw a  
ja k o  je d e n  z n a jw ię k s z y c h .

B IE G  n a  15 k m  o d b y w a ł  s ię  w  
sa m o  p o łu d n ie  p r z y  p ię k n e j  s ło -

K A D R A  p ie rw s z e g o  z e s p o łu  P o g o ­
n i  s k ła d a  s ię  z 25 z a w o d n ik ó w .  Sa 
to :  S z c z e c h . D łu g o s z . B u t .  S ik o ra . 
W a w ro w s k i.  B a r t ło m o w ic z .  K a s z te ­
la n . M a l in o w s k i .  M a je w s k i .  U r b a ­
n o w ic z . S c h a b . M ik u ls k i .  S ta ń c z a k , 
K e n s y .  C z e p a n . W o ls k i.  K r a w c z y k .  
S z o s ta k o w s k i.  K r a s o w s k i.  B a b i j .  M . 
W ło c h  o ra z  d o k o o p to w a n i z re z e rw  
Z ie e ik  i  Ż u b r y k o w s k i .  t r e n u ją c y  z 
d r u ż y n a  k o s z a l in la n in  K la s a  i  n a ­
d a l  k o n tu z jo w a n y  K o z ło w s k i.

W  r a m a c h  p rz y g o to w a ń  p o r to w c y  
s to c z y li  s ze re g  s p o tk a ń  s p a r r in g o -  
w y c h .  P o d cza s  o b o z u  w  W a łc z u  
z r e m is o w a li  p o  1:1 z W id z e w e m  
Ł ó d ź  i  G w a r d ia  W a rs z a w a , p o k o ­
n a l i  5:1 P o lo n ie  C h o d z ie ż  i  1:0 S t i ­
lo n  G o rz ó w . W  D a n i i  n a to m ia s t 
u z y s k a l i  d w a  z w y c ię s tw a  i  d w a  r e ­
m is y .

PIERW SZY w  tym  raku l i ­
gowy rneoz Pogoń »toczy u sie 
bie 26 bm. z G órn ik iem  Za­
brze.

A R K O N IA  — ja k  wspomnie­
liśm y trenu je  w  Św inoujściu. 
Wznowi ona m istrzostwa 19 
marca wyjazdow ym  spotka­
niem z A v ią  Św idn ik. W  skład 
kadry pierwszego zespołu 
wchodzą: Dżegan, Fab iszew -, 
ski, Borejszo, Jędrzejewski, j

Z rekreacją na ty

Aktywne ognisko z Dąbia
O GNISKO  T K K F  „D ąbie”  

prowadziło w  czasie niedaw­
nych fe r ii d la  młodzieży szkół 
podstawowych aktyw ną dzia­
ła lność sportową na rzecz 
dziewcząt i  chłopców, spędza­
jących wakacje w  mieście. 
Nawiązawszy żywą współpra­
cę ze szkołami i  Dzieln icowym  
Domem K u ltu ry , wspólnie 
przygotowano szereg imprez. 
M łodzież uczestniczyła m. in. 
w  swoich szkołach w  rozgryw  
kach kom etki, tenisa stołowe­
go i  ringo, po czym dla na j­
lepszych zorganizowano zawo­
dy międzyszkolne. W kometce 
zwyciężyła ekipa SP-65, a w  
tenisie stołow ym  i  w  ringo — 
SP-24. Organizowano także 
szereg innych gier i  konku r­
sów nie zaliczanych do współ­

zawodnictwa. W  sumie ognisko 
zapewniło a trakcy jną zabawę 
ponad 2 tys. dziewcząt i  chłop 
ców.

Obok im prez akcyjnych 
T K K F  „Dąbie”  prowadzi stałą 
działalność rekreacyjną . na 
rzecz mieszkańców dzielnicy. 
Jego członkow ie upraw ia ją  
p iłkę  nożną, gra ją w  sia tków­
kę i koszykówkę, uczestniczą 
w biegach po zdrowie i  zaję­
ciach sekcji a ik ido. Ponadto 
ognisko prowadzi gimnastykę 
rekreacyjną dla... matek z 
dziećmi w  w ieku przedszkol­
nym  i szkolnym. W najbliższej 
przyszłości działacze zamierza­
ją  zorganizować kurs tańca to­
warzyskiego i poszerzyć dzia­
łalność sekcji g im nastyki re ­
kreacyjnej. <jg)

s ie c z n e j, a le  m r o ź n e j  p o g o d z ie . N a  
s ta rc ie  s ta n ę ło  83 z a w o d n ik ó w .

P IE R W S Z E  o f ic ja ln e  m e ld u n k i  n a  
d e s z ły  z  5 k i lo m e t r a .  P r o w a d z i ł  f i ń  
s k i  o lb rz y m  —  M ię to  o  7 s e k u n d  
p rz e d  Ł u s z c z k ie m , za k tó r y m  b ie g i  
t y l k o  o  3 s e k u n d y  g o r z e j m is t r z  
o l im p i j s k i  B ie la je w .

N a  s ta d io n ie  n ie b y w a ły  s z a l r a ­
d o ś c i.  G a rs tk a  P o la k ó w  w ie d z ia ła ,  
że to  d o p ie ro  p o c z ą te k  i  że  z n a ­
k o m ic i  z a w o d n ic y  ra d z ie c c y :  Z im ia -  
to  w ,  B a ż u k o w  i  R o c z e w  n ie  d a d z ą  
ła tw o  za w y g r a n ą .

N ie z w y k le  d łu ż y  s ię  czas w  o cza  
k iw a n iu  n a  d a ls z e  m e ld u n k i  z  t r a ­
s y . K r ó t k o fa ló w k ą ,  k t ó r ą  m ie l i  r a ­
d z ie c c y  t r e n e r z y  n a  s ta d io n ie ,  n a ­
d e s z ła  w ia d o m o ś ć , że n a  7 k m  p r o  
w a d z i ł  n a d a l  M ię to  5 s e k u n d  p rz e d  
B ie la je w e m  i  10 s e k u n d  p rz e d  
Ł u s z c z k ie m .

P O L A K  ja k b y  p r z e ż y w a ł l e k k i  
k r y z y s ,  g d y ż  n a  10 k m  n a d a l z n a j  
d o w a l  s ię  n a  t r z e c ie j  p o z y c j i ,  le cz  
ju ż  ze s t r a tą  d o  M ię to  15 s e k u n d , 
a d o  B ie la je w a  —  9 s e k u n d . Z a le d  
w ie  8 s e k u n d  za P o la k ie m  b ie g ł  
n a j le p s z y  z F in ó w  P i tk a n e n ,  a o  
9 s e k u n d  w o ln ie j  s ły n n y  S zw e d  
L u n d b a e c k .  B ie g  o d b y w a ł  s ię  w  
n ie b y w a ły m  te m p ie .

O S T A T N IE  5 k m  b y ło  w p r o s t  
m o rd e rc z ą  w a lk ą ,  w  k t ó r e j  za c z ą ł 
t r a c ić  s i ły  M ię to  i  in n i  z a w o d n ic y .  
Ł u s z c z e k  z d o b y ł s ię  n a  n ie p r a w d o  
p o d o b n y  w y c z y n , g d y ż  w ła ś n ie  w te  
d y ,  g d y  in n i  z b r a k u  s i ł  z w a ln ia l i  
te m p o , o n  je  jeszcze  z w ię k s z y ł.  P o  
la k  b ie g ł  ja k  w  tr a n s ie ,  w rę c z  r e ­
w e la c y jn ie  p o d  w z g lę d e m  te c h n ic z  
n y m .  N a  2 k m  p rz e d  m e tą  u z y ­
s k a ł  2 s e k u n d y  p rz e w a g i n a d  B ie ­
la je w e m  i  u s ta w io n a  ta m  g a r s tk a  
P o la k ó w  k r z y c z a ła :  J ó z e k  b ie g n ie s z  
p o  z ło to ,  J ó z e k  —  d o d a j .  G d y  P o ­
la k  w p a d ł  n a  s ta d io n , r o z e n tu z ja z ­
m o w a n a  p u b lic z n o ś ć  w s ta ła  z 
m ie js c , b o w ie m  o g r o m n y  z e g a r p o  
k a z y w a ł  n a j le p s z y  czas b ie g u  B ie ­
la je w a ,  a ró w n o c z e ś n ie  b ie g n ą c y  
czas z b l iż a ją c e g o  s ię  Ł u s z c z k a . P o ­
la k  b ie g ł j a k  u s k r z y d lo n y  — m ia ł  
n ie s a m o w ity  d o p in g ,  g d y  w p a d ł n a  
m e tę  z e g a r  z a t r z y m a ł s ię  n a  
49,09,37. P o la k  w y p r z e d z i ł  s ły n n e g o  
B ie la je w a  o  2,25 s e k u n d y .

P O L A K Ó W  o p a n o w a ł s z a ł ra d o ś ­
c i  —  to  o  c z y m  t r u d n o  b y ło  n a w e t 
m a r z y ć  — s ta ło  s ię  rz e c z y w is to ś c ią  
— ja k ż e  p ię k n ą  i  w z ru s z a ją c ą .

G R A T U L A C J E  D L A  J Ó Z E F A  
Ł U S Z C Z K A

P O  S W Y M  w s p a n ia ły m  z w y c ię s t .  
w ie  na  15 k m ,  m is t r z  ś w ia ta  J ó ­
z e f  Ł u s z c z e k  o t r z y m a ł w ie le  te le ­
g r a m ó w  g r a tu la c y jn y c h  z k r a ju ,  
m . in .  o d  p re ze sa  P o ls k ie j  F e d e ra ­
c j i  S p o r tu  —  M a r ia n a  R e n k e . o d  
d z ia ła c z y  sw e g o  k lu b u  —  S t a r tu  
Z a k o p a n e  o ra z  k ib ic ó w .  T e le g r a ­
m y  g r a tu la c y jn e  p rz e s ła l i  r ó w n ie ż  
d z ia ła c z e  o r g a n iz a c j i  p o lo n i jn y c h ,  
d z ia ła ją c y c h  n a  te re n ie  k r a jó w  
sk  a n d ym a w s k  i c  h .

TEATRY
P O L S K I —  „ R z e ź n ia ”  g . 19: Z A ­
M E K  - -  „ A n t y g o n a ”  g . 19: W S P Ó Ł ­
C Z E S N Y  — „ M a c b e t t ”  g . 19.

D E L F IN  ( te l .  468-78) - -  „ U t ra c o n a
cześć  K a ta r z y n y  B lu m ”  g . 15.30. 18
—  R F N . 1. 15; „S z c z ę ś l iw y  c z ło ­
w ie k ”  g . 20.15 — a n g ., 1. 15: c z w a r ­
t e k :  „W s z y s c y  ł  n i k t ”  g . 9. 11. 13.15. 
15.30. 18; K O S M O S  ( te l.  380-03) — 
„ A k c ja  p o d  A rs e n a łe m ”  g . 13.30. 16. 
18.15, 20.30: c z w a r te k :  g . 9. 14.30. 
20.30; „ Ż o łn ie r z e  w o ln o ś c i”  g . 11. 17
—  ra d ź .,  p a n o ra m .. 1. 12: B A Ł T Y K  
( t e ł .  733-35) —  „ B łę k i t n y  p t a k ”  g. 
16 — U S A - r a d z . :  ..W ą żżż ”  g . 18 — 
U S A , 1. 15: „ G o d z in y  g r o z y ”  g . 20
—  a n g .. 1. 15: c z w a r te k :  g. 18. 20;
„ B łę k i t n y  p t a k ”  g . 16: C O L O S ­
S E U M  ( te l .  458-18) —  „ R o k  ś w ię t y ”  
g . 9. 11.15. 13.30. 16. 18.15. 20.30 — 
f r „  1. 15 (ś ro d a  i  c z w a r te k ) :  P O L O ­
N I A  ( te l.  221-834) —  „ P r z y g o d y
m a łp k i  N u k i ”  g . 15.30: „ M ś c ic ie l ”  
g . 17.30. 19.30 — U S A . 1. 18 n ^ n o p m .  
(ś ro d a  1 c z w a r te k ) ;  P IO N IE R  ( te l.  
475-02) — „ R o b in s o n ”  g . 10. 16 — 
p o i . ;  „ P o d r ó ż  S in d b a d a  d o  Z ło te j  
K r a i n y ”  g . 11. 17 — a n g . :  . .O n i w a l­
c z y l i  za O jc z y z n ę ”  g . 13. 19 —  ra d ź .. 
1. 12; „ O s ta tn i  p o c ią g  z G u n  H i l l ”  
g . 22 — U S A . 1. 15 (ś ro d a  i  c z w a r ­
te k ) ;  D R U Ż B A  ( te l.  356-05) — ..N ie ­
w in n e ”  g . 15.30 —  w ł. .  1. 18: H E T ­
M A N  (P o m o rz a n y )  — ..T o m c io  P a ­
lu c h ”  g . 17 — f r . :  „S z a r a d a ”  g .
38.30 — p o i. .  1. 1«. S Z M A R A G D O ­
W E  (Z d r o je )  . .K s ię ż n ic z k a  n a  
g r o c h u ”  g . 17.30 —  ra d ź ., p a n o ra m .: 
„ P o w o d z e n ia  s ta r y ”  g . 19.30 — f r „  
1. 15; M E W A  (Ż e le c h o w o )  — „ L i i i  
k o c h a j  m n ie ”  g. 18 — f r „  1. 15; 
P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie )  — T r a n s ^ m e -  
r ic a n  e x p re s s ”  g . 17.30, 19.30 — 
U S A . j .  15; H U T N IK  ( S to łc z y n )  — 
„ L u d z ie  g o d n i s z a c u n k u ”  g . 17. 19 
-— w ł . .  1. 18; 1 M A J  (Ż y d ó w c e )  — 
„ R a f f e r t y  i  d z ie w c z y n y ”  g . 17. 19
— U S A . 1. 15: B A J K A  (P o lic e )  — 
„ P o w r ó t  R o b in  H o o d a ”  g. 17. 19 — 
a n g .. 1. 12; S Y R E N K A  (J a s ie n ic a )
—  „ K a r ie r a  n a  z le c e n ie ”  g . 18 — 
f r . .  1. 18: G R Y F  ( G r y f in o )  . .K o ­
n ie  V a ld e z a ”  —  w ł . .  i .  15: R O B O T  -

N I K  (P y rz y c e )  — „ S z a ł”  —■ a n g .. 
1. 18; W IS Ł A  (G o le n ió w )  — „ A k c ja  
S a la m a n d ra ”  — r u m . - w ł „  1. 15:
„G o d z iU a  k o n t r a  G ig a n ”  — 1ap. — 
p a n o ra m .. 1. 12; D A R  (S ta rg a r d )  — 
„ E b i r a h .  p o tw ó r  z g łę b in ”  —  ja p . ,  
p a n o ra m ., ł .  12; I N A  (S ta rg a r d )  — 
„ K o b r a ”  —  ja p . ,  p a n o ra m .. 1. 18.

M U Z E U M  —  S ta r o m ły ń s k a  27 — 
S z tu k a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o  X I I I — 
X V I I  w . :  S ta re  s re b ra  ze z b io ­
r ó w  w ła s n y c h :  S z tu k a  p o ls k a : 
P o k a z  le d n e g o  o b r a z u :  W ła d z tw o  
K s ią ż ą t  P o m o r s k ic h  g . 9^-15; 
W A Ł Y  C H R O B R E G O  3 — P o ls k a  
n a d  B a ł ty k ie m  p rz e d  1000 l a t r  P r z y ­
ro d a  m o r z a :  U rz ą d z e n ia  i  m e c h a ­
n iz m y  s ta tk ó w  m o r s k ic h :  G o s p o d a r ­
k a  m o rs k a  n a  P o m o rz u  Z a c h o d n im  
1945—70: D a w n a  k u l t u r a  lu d o w a  na  
P o m o rz u  Z a c h o d n im :  K u l t u r a  A f r y ­
k i  z a c h o d n ie j:  Z  d z ie jó w  rz e m io s ła  
i  m o n e ty  n a  P o m o rz u  Z a c h o d n im :  
W y s ta w a  p r z y r o d n ic z a :  p t a k i :  „ D o -  
g o n o w ie  i  i n n i ”  —  g . 9—15: S T A R Y  
R A T U S Z  — p l .  R z e p ic h y  — D z ie le  
S z c z e c in a  o d  X  w ie k u  d o  w s p ó ł­
c z e s n o ś c i: A r c h i t e k tu r a  i  u r b a n is t y ­
k a  S z c z e c in a  — w  X X X - le c ie  S A R P  
R. 9— 15; Z A M E K  —  „ F o to g r a f ia ”  
g . 10—18: K A W  — H o łd u  P ru s k ie g o  
8 —  „ A r c h i t e k c i  p o ls c y  w  k o n k u r ­
sa ch  m ię d z y n a r o d o w y c h ”  r .  10— 15: 
B W A  — Z A M E K  —  ..60 ro c z n ic a  
W ie lk ie j  R e w o lu c j i  P a ź d z ie rn ik o ­
w e j ”  g . 10—18; i3  M U Z  — p i.  ż o ł ­
n ie rz a  2 — m a la r s tw o  Z o f i i  K u g l in .  
Z A M E K  —  B W A  —  M ło d a  s z tu k a  
f iń s k a  —  g . 10— 18.

S Z P IT A L E
C H IR . D Z IE C IĘ C A  —  W o jc ie c h a  7: 
W E W N . — P o m o r z a n y  C H IR . — 
J a g ie l lo ń s k a ;  P O Ł O Ż N IC T W O  — 
G o lę c in o ;  N E U R O L O G IA  — U n i i  
L u b e ls k ie j ;  D E R M A T O L O G IA  — 
A r k o ń s k a .
P R Z Y C H O D N IE
D Z IE C IĘ C A  — W o lc ie c h a  7 — R. 
19—7: D O R O S Ł Y C H  — J e d n o ś c i N a ­
r o d o w e j 12 —  g. 20—7: S T O M A T O ­
L O G IC Z N A  — J e d n o ś c i N a r o d o w e j 
12 — R. 20—17: N A D  O D R A  18 — 
R. 15 -8 .

A P T E K I
P L . G R U N W A L D Z K I  42 (d o d . o d ­
t r u t k i  i  t le n )  — te l  345-51: M IC ­
K IE W IC Z A  101 —  te l.  730-44: A L .  
W Y Z W O L E N IA  107 — te l.  221-012: 
S T O Ł C Z Y N , N /O d rą  20 —  te ł.
23-94-22: Z D R O J E . B a t .  C h ło p s k ic h  
54 —  te l.  61-25-73.
IN F O R M A C J E
S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  — te l.  425-25 
i  446-46 — g. 7—21:
P U N K T  IN F O R M A C J I  T U R Y S T Y ­
C Z N E J  — J e d n o ś c i N a r o d o w e j 50 —  
te l  428-32 — r. 8—18:
K O L E J O W A  — te l.  460-23: p o c ią g i 
p r z y je ż d ż a ją c e  — 934: p o c ią g i o d ­
je ż d ż a ją c e  — 933:
U S Ł U G I — te l.  428-14. 473-15 — R. 
8—17:
S T A N  D R Ó G  — S z c z e c in  — te ł  
426-51: D ą b ie  — te l.  612-448 i  612-449: 
P U N K T  IN F O R M A C Y J N Y  „ R O D Z I­
N A ”  — te l.  918.

TELEWIZJA
P R O G R A M  I

14.25 W  d ro d z e  d o  n o w e g o . 15 M e ­
lo d ie  —  rz e c z  m u z y c z n a  —  W ło ­
c ła w e k  15.30 N U R T  — o p e r a c je  
m y ś lo w e  (k o l. ) .  16 D z ie n n ik  ( k o l. ) .
16.10 O b ie k ty w  1630 D la  d z ie c i:  
E n t l ic z e k  —  s ło w n ic z e k  ( k o l. ) .  17 
L o s o w a n ie  M a łe g o  L o tk a .  17.15 
W o js k o w y  f i l m  d o k u m e n ta ln y  ( k o ­
lo r ) .  18.15 N ie  t y l k o  d la  k o b ie t  ( k o ­
lo r ) .  18.45 S tu d io  S p o r t .  19 D o b ra ­
n o c . d z ie n n ik  ( k o l. ) .  20.30 F i lm
ra d ź . „ O f ic e r o w ie ” . 22.10 S tu d io  
S p o r t  ( k o l. ) .  23 D z ie n n ik  ( k o l. ) .  23.15 
R o z m o w y  o  s z tu c e  —  g o d z in a  p la ­
s ty c z n a  (k o l.) .

P R O G R A M  I I

15.40 D la  m ło d z ie ż y  „ S ta w ia m  n a  
T o lk a  B a n a n a ” . 16.15 F i lm  T V  ra d ź . 
„ W a r ia n t  ..O m e g a ” . 17.25 S p ra w y  
m ło d y c h  — „J e s ie ń  d e b iu ta n tó w ”  
( f i lm  r u m  — k o l . )  19 K r o n ik a  
(S z .). 19.20 D o b ra n o c , d z ie n n ik  ( k o l. ) .
20.30 J . r o s y js k i  — le k .  21. 20.55 J . 
a n g ie ls k i  —  1. 20. 21.25 „24 g o d z in y ”  
( k o l . ) .  21.35 R e c i ta l  I k e  1 T in y  T u r ­
n e r ó w  (k o l. ) .  22.03 F i lm  a n g . „ N a  
p o m o c ”  (k o l.y .

C Z W A R T E K

6 1 6 30 R T S S . 10 H is to r ia  d la  k la s  
V I .  11 F i lm  T V P  „ D r o g a ” . 12 J .  p o i

s k i  d la  k la s  V I I I .  12.45 1 13.25
R T S S . 13.55 D e c y z je  1 5 - la tk ó w . 
15 M e lo d ie  —  u t w o r y  F r .  C h o p in a  
w  w y k o n a n iu  L i d i i  G r y c h to łó w n y  
i  J e rz e g o  R o m a n iu k a  (k o l. ) .  15.30 

' T u r y s ty k a  i  w y p o c z y n e k  ( k o l . ) .  16 
D z ie n n ik  ( k o l. ) .  16.10 O b ie k ty w .  16.30 
D la  m ło d y c h  w id z ó w  . .B ra te k  p r z y  
k o m in k u ” . 18 P o lig o n  ( k o l. ) .  18.20 
S tu d io  S p o r t  ( k o l. ) .  18.50 R a d z im y  
r o ln ik o m  (k o ł. ) .  19 D o b ra n o c , d z ie n ­
n i k  ( k o l . ) .  21.30 T e a t r  S e n s a c ji — 
„ P r z y s łu g a  za p rz y s łu g ę ”  ( k o l. ) .  
21.55 P e g a z  ( k o l . ) .  22.40 D z ie n n ik
(k o l. ) .
P R O G R A M  I I
15 W o js k o w y  f i l m  d o k u m . ( k o l. ) .
16 D la  m ło d y c h  w id z ó w  „ 4  X  M ” .
16.30 M a m  p o m y s ł ( k o l. ) .  17 „ O c a ­
l i ć  o d  z a p o m n ie n ia ”  ( k o l . ) .  17.30 
S t u d io  S p o r t  ( k o l. ) .  18 E k r a n  r e ­
p o r te r ó w  (k o l. ) .  19 K r o n ik a  (S z.). 
19.20 D o b ra n o c , d z ie n n ik  ( k o l . ) .  20.30 
N U R T  — o r g a n iz a c ja  p r a c y  d z ie c k a  
( k o l . ) .  21 N U R T  —  d z ie c k o  z  t r u d ­
n o ś c ia m i k o n c e n t r a c j i  u w a g i.  21.30 
N U R T  —  in te g r a c ja  g o s p o d a rcza  
k r a jó w  s o c ja l is ty c z n y c h  w  ra m a c h  
R W P G . 22 „ 2 *  g o d z in y ”  ( k o l. ) .  22.10 
F i lm  T V P  „ C h ło p i ”  ( k o l. ) .  23 P r o ­
g r a m  d la  r o d z ic ó w  „ O fe r m a ” .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

14 F i lm  „ K ła m s tw o ” . 15.45 F i lm  w e g . 
. .W d o w a  i  k a p i ta n ” . 17 W ia d o m o ­
ś c i. 17 05 G im n a s ty k a .  17.15 W  
p r z e rw ie .  18.50 P o z d ro w ie n ia  T V  
d z ie c ię c e j.  19 G o d z in a  d la  ro d z i­
c ó w . 1925 P ro g n o z a  p o g o d y , k r o n i ­
k a  20 30 R o z m a ito ś c i.  21.15 „ T o w a ­
rz y s z e  b r o n i” . 21.45 K r o n ik a .  22 
F i lm  b u łg .  „ G o r y c z  s ło d y c z y ” . 23.30 
W ia d o m o ś c i.

P R O G R A M  I
(n a  f a l i  1322 m l

15.05 K o re s p o n d e n c ja  z  z a g ra n ic y .
15.10 S tu d io  „ G a m a ” . 16.00 T u  J e ­
d y n k a .  17.30 R a d io k u r ie r .  18.25 N ie  
t y l k o  d la  k ie r o w c ó w . 18.33 P ó ł w ie ­
k u  p o ls k ie j  p io s e n k i.  19.15 P rz e b o je  
s p rz e d  la t .  20.05 S ia d e m  n a s z y c h  in ­
t e r w e n c j i .  20.10 K o n c e r t  d n ia .  21.20 
K o n c e r t  C h o p in o w s k i z  n a g ra ń  p ia ­
n is tó w  p o ls k ic h .  2223 L u b l in  na  
m u z y c z n e j a n te n ie .  23.15 W O S P R  i  
T V  d la  s łu c h a c z y  w  k r a ju  i  za g r a ­
n ic a .  0.07 K a le n d a rz  K u l t u r y  P o l­

s k ie j .  0.12 N o c  z m e lo d ia  i  p io s e n ­
k a  z B ia łe g o s to k u .

P R O G R A M  I I
(n a  f a l i  230 m  i  U K F  67,52 M f lz )

W IA D O M O Ś C I: 18.30, 21.30. 23.30;
S E R W IS  R Y B A C K I :  18.25. 0.01.
13.50 K a p r y s y  N ic o lo  P a g a n in ie g o .
14.10 W ie c e j.  le p ie j ,  n o w o c z e ś n ie j.
14.30 S tu d io  S ło n e c z n ik .  14.50 M u z y ­
k a  H a e n d la . 15.30 S tu d io  P lu s . 16 10 
G i ta r a  S e g o v i i.  16.40 P rz e g lą d  A k ­
tu a ln o ś c i W y b rz e ż a . 17.00 A k t o r z y  
i  p io s e n k a . 17.20 T e a t r  P R  — „ K i e ­
d y  p r z y jd ę  p o d p a lić  d o m ” . 18.40 
Ś w ia t  i  m y .  19.00 X I I  F e s t iw a l P o l 
s k ie j  P io s e n k i W s p ó łc z e s n e j. 19.45 
S tu d io  M ło d y c h .  20.05 D .c . k o n c e r ­
tu .  22.00 P rz e g lą d  f i lm o w y .  22.13 
S z k ic  d o  p o r t r e tu .  22.30 M a g a z y n  
s tu d e n c k i.  23.40 M u z y k a  n a  d o b ra ­
n o c .

P R O G R A M  I I I
( U K F  65.96 M H z )

15.05 „ N a  fa la c h  m a rz e ń ”  — g ra  
S o n n y  F o r tu n e .  15.30 B a l la d y  T a ­
de u sza  W o ź n ia k a . 15.40 R o z s z y fro ­
w u je m y  p io s e n k i.  16.00 H e r b a tk a  
p r z y  s a m o w a rz e . 16.20 M u z y k o b r a -  
n ie .  16.4$ N a sz  r o k  78. 17.05 M u ­
z y c z n a  p o c z ta  U K F .  17.40 W s z y s tk ie  
n a g ra n ia  C h a r l ie  P a rk e r a .  18.10 P o ­
l i t y k a  d la  w s z y s tk ic h . 18.25 C zas 
re la k s u .  19.00 „ K r ó lo w ie  p r z e k lę c i ” . 
19.35 O p e ra  ty g o d n ia .  19.50 „ K r o k o ­
d y l  z k r a ju  K a r o l i n y ”  20.00 R A -  
T U R O . 21.00 L u d w ig a  B e e th o v e n a  
o p e ra  o m n ia . 22.08 G w ia z d a  s ie d ­
m iu  w ie c z o ró w . 22.15 T r z y  k w a d ra n  
se ja z z u . 23.00 „ R y s o p is ” . 23.05 M ie ­
d z y  s n e m  a d n ie m . 23.15 O p o w ie ­
ś c i m y ś liw s k ie .

P R O G R A M  IV
( U K F  68.78 M H z )

14.15 T u  s tu d io  s te re o  o g ó ln o p o l­
s k ie .  15.05 R a d io w y  T y g o d n ik  K u l ­
tu r a ln y .  15.45 K w a d r a n s  p o e ty c k i.
18.05 R o z m o w y  o  k s ią ż k a c h . 16.25 
W  s tro n ę  n o w e j t e c h n ik i .  16.40 P rz e  
glad A k tu a ln o ś c i  W y b rz e ż a . 17.00 
S z c z e c iń s k ie  p o p o łu d n ie . 18.25 K a ­
le jd o s k o p  n a u k i .  19 00 S tu d iu m  w ie ­
d z y  p o l i ty c z n o -s p o łe c z n e j.  19.15 J . 
h is z p a ń s k i.  19.30 S tu d io  s te re o  za ­
p ra sza . 21.45— 22.15 S p ra w o z d a n ie  z  
W o je w ó d z k ie j K o n f e r e n c j i  P a r t y j ­
n e j — S z c z e c in . 22.15 W  t ro s c e  o  
s ło w o  1 t r e ś ć .  22.35 Ś re d n ia  S z k o ła  
d la  P r a c u ją c y c h .  22.50 S ły n n e  m i­
n ia tu r y .
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DYREKCJA
ZESPOŁU SZKÓŁ ZAW ODOW YCH  

ZAKŁADÓW CHEMICZNYCH „POLICE" 
w Policach, ul. Siedlecka 6

Ogłasza zapisy do klasy I
L Zasadniczej Szkoły Zawodowej Przyzakładowej 

ZCh „Police"
w zawodzie:
—  MECHANIK MASZYN

I URZĄDZEŃ PRZEMYSŁOWYCH
—  ELEKTROENERGETYK
—  MECHANIK-KIEROWCA 

POJAZDÓW SAMOCHODOW YCH
O  przyjęcie ubiegać się może młodzież w wieku 15— 17 lał 
posiadająca ukończoną szkołę podstawową i dobry stan 

zdrowia.
Okres nauki w szkole wynosi 3 lala, a absolwenci mogą 
kontynuować naukę w 3-letnlm Technikum Wieczorowym.

II. Technikum Zawodowe Ministerstwa Przemysłu 
Chemicznego
o specjalności:
—  APARATY I URZĄDZENIA 

PRZEMYSŁU CHEMICZNEGO.
Na podbudowie szkoły podstawowe] z 5-letnlm okresem 

nauczania.

III. Technikum Zawodowe dla Pracujących (wieczo­
rowe) —  na podbudowie Zasadniczej Szkoły 
Zawodowej
—  na kierunek mechaniczny o specjalności:

APARATY I URZĄDZENIA 
PRZEMYSŁU CHEMICZNEGO

—  na kierunek elektryczny o specjalności: 
ELEKTROENERGETYKA.

Nauka w Technikum dla Pracujących trwa trzy lata.

IV. Średnie Studium Zawodowe —  na podbudowie 
szkoły podstawowej

—  kierunek: OGOLNOMECHANICZNY  

Nauka odbywa się w systemie wieczorowym I trwa 3 lata. 
Świadectwo ukończenia Średniego Studium Zawodowego 
uprawnia absolwenta tego typu szkoły do składania egzaminu 

dojrzałości.
Warunkiem przyjęcia do Technikum Wieczorowego I Śred­

niego Studium Zawodowego jest:
—  skierowanie z zakładu pracy
—  zatrudnienie w zawodzie zgodnym z kierunkiem 

nauczania.
Dla uczniów zamiejscowych wszystkich szkół (z  wyjątkiem 
Technikum Wieczorowego I Średniego Studium Zawodowego) 

zapewnione są miejsca w internacie.
Dokumenty przyjmuje I udziela szczegółowych Informacji se­
kretariat Zespołu Szkól Zawodowych w Policach, ul. Sied­

lecka -6, telefon: 17-59-47.
Dajozd ze Szczecina z pi. Hołdu Pruskiego linią autobusową 

101 i 102 oraz z Głębokiego 103.
450-K

W KAŻD EJ NOWOCZESNEJ K U C H N I 
LO DÓ W KA „P O LA R  —  TS 230”

A  niezawodna w  pracy i  estetyczna w  wykonaniu 
A małe zużycie energii e lektrycznej 1,1 kW  

na dobę
A  temperatura zamrażalnika 12 st.
▲ niezawodny agregat zasilający

LODÓW KĘ „P O LA R  —  TS 230”  
kupisz za gotówkę i  na dogodne ra ty  

( I  W PŁATA  20%
POZOSTAŁA KW O TA N A  12 RAT)

D o  n a b y c ia  w  s k le p a c h  ze  s p rz ę te m  z m e c h a n iz o w a n y m  g o s p o d a rs tw a  
d o m o w e g o  W o je w ó d z k ie g o  P rz e d s ię b io rs tw a  H a n d lu  W e w n ę trz n e g o  
w  S z c z e c in ie . 864-K

Nowo otwarta

K W IA C IA R N IA
„SCARLET”

w  Szczecinie, 
ul. Kopernika 2

z a p r a s z a
k l i e n t ó w

codziennie od 9— 19 
w niedziele 
od 10—16

Duży wybór
kw ia tów  — 
m iła  obsługa.

___________ 2937-G

N A U K A

„ O Ś W IA T A ”  w  S zcze c i­
n ie ,  u l .  P o d g ó rn a  n r  63, 
te l.  379-29, o tw ie ra  24 lu  
te g o  1978 r o k u  k u r s  sa ­
m o c h o d o w y  k a t .  „ B ” .

2414-0
S T  - J E N X  u d z ie la  k o r e ­
p e t y c j i  —  m a te m a ty k a , 
f iz y k a .  T e l. 712-07.

2687-G
N A U C Z Y C IE L A  g r y  na
c y t r z e  p o s z u k u ję , te l.  
22-67-30. 2716-G

P R A C A

P O T R Z E B N A  o p ie k u n k a  
d o  6 -m ie s ię c z n e g o  d z ie ­
c k a . L a r y s a  S to p a r e k  — 
S z w o le ż e ró w  1/2, p o k ó j  
0022. 3Ô19-G
O P IE K U N K A  d o  d z ie ­
c k a . te l.  23-29-03. K a z i­
m ie rz a  K r ó le w ic z a  59/181 

3082-0
Z A O P IE K U J Ę  s ię  d z ie ­
c k ie m . L a n g ie w ic z a  15/6.

2S90-G

M A T R Y M O N IA L N E

B IU R O  M a t r y m o n ia ln e  
„ W e s ta ”  p o le c a  u s łu g i  —  
o r g a n iz u je  s p o tk a n ia  za  
p o z n a w c z e  w e  w ła s n y m  
lo k a lu .  S z c z e c in , u l .  L e ­
s z c z y ń s k ie g o  50, go dz . 
9—17. te l.  764-41. 26 -K
P R A G N IE S Z  s z c z ę ś liw e ­
g o  m a łż e ń s tw a ?  N a p is z : 
P r y w a tn e  B iu r o  „ V e ­
n u s ” , K o s z a l in ,  C z a rn ie ­
c k ie g o  7. B ły s k a w ic z n ie  
p rz e ś le m y  k r a jo w e  a d re  
sy . 13-P
B IU R O  M a t r y m o n ia ln e  
„ M a łż e ń s tw o ”  61-707 P o ­
z n a ń , L ib e l ta  29 —  k o ja ­
r z y  s z c z ę ś liw e  m a łż e ń ­
s tw a . In fo r m a c je  10 z l 
z n a c z k a m i p o c z to w y m i.

480-K
B IU R O  M a tr y m o n ia ln e  
„ R o d z in a ”  u l .  R o s e n b e r­
g ó w  119, S zcze c in , p o le ­
ca  s w o je  u s łu g i.  T e le fo n  
765-70. 202-K

N IE R U C H O M O Ś C I

R O Z P O C Z Ę T Ą  b u d o w ę  z 
m a te r ia łe m  s p rz e d a m . —  
T e ł.  82-36-42, p o  16.

2707-0
D O M E K  (P o g o d n o , G u -  
m ie ń e e , D ą b ie )  k u p ię .  W  
r o z l ic z e n iu  w ła s n o ś c io ­
w e  m ie s z k a n ie  3 p o k o je  
z  g a ra ż e m . O fe r t y :  B iu ­
r o  O g ło s z e ń  S z c z e c in  — 
2723.

D O M E K  ( p ó ł  b l iź n ia k a )  
z  o g r ó d k ie m  n a  P o g o d ­
n ie  s p rz e d a m . W  r o z l i ­
c z e n iu  k o n ie c z n e  M -3 . — 
O fe r ty :  B iu r o  O g ło sze ń  
S z c z e c in  275«.

R O Ż N E

T E L E W IZ Y J N E  p o g o to ­
w ie ,  te l.  459-59 —  Ł a z a -  
r o n e k .  492-0
P O G O T O W IE  te le w iz y j ­
n e  in ż .  M a s ło w s k i,  te l.  
752-65. 373-0
P O G O T O W IE  te le w iz y j ­
n e . S m ie c h o w s k i.  te l.  
22-72-80. 1883-0
P O G O T O W IE  te le w iz y j ­
n e , te l.  385-49. 483-G
T E L E W IZ Y J N E  p o g o to ­
w ie .  W ie rz b ic k i,  te le fo n  
37-166. 1857-G
T E L E W IZ Y J N E  p o g o to ­
w ie .  te l.  23-24-96. M a r ia n  
U z n a ń s k i.  1847-G
T E L E W IZ Y J N E  p o g o to ­
w ie . te l.  40-154. 3050-G

20 lutego 1978 r. zmarł nagle

Józef Ryszard 
Pater kows ki

Pogrzeb odbędzie się 23 lutego br. 
(czwartek) o godz. 12 na Cmentarzu 

Centralnym.

O czym zawiadamia pogrążona 
w  smutku

RODZINA.

Koleżankom

Marii i Jolancie 
Stachurskim

wyrazy głębokiego współczucia 

z powodu śmierci

Męża i Ojca
składają:

pracownicy Wojewódzkiej 
Handlowej Sp-ni Inwalidów.

PRACOW NICY PO SZU KIW AN I

WSOP ZAKŁAD SZCZECIN 
zatrudni natychmiast 30 pracowni­
ków fizycznych (mężczyzn) do pracy 
przy kopcach warzywno-ziemnia- 

czanych.
In fo rm a c ji udziela Dział Spraw Pracowni­

czych, ul. K u  Słońcu 20/24, pokój 114.
606-K

IN S T A L A C J E , n a p r a w y ,  
k o n s e rw a c je  u rz ą d z e ń  
g a z o w y c h , te l.  37-183.

2668-G
T A P E T O W A N IE ,  m a lo ­
w a n ie , te l.  231-765.

1738-G
S T R O J E N IE  p ia n in ,  te l.
22- 47-29. 1797-G

A N T E N Y  in s ta lu ję ,  te l.  
613-986. 2749-G

T A P E T O W A N IE ,  m a lo ­
w a n ie , te l.  22-88-70.

2688-G
Z E S P Ó Ł  m u z y c z n y  n a  
w e s e la , te l.  804-05. 2730-0 
P O S Z U K U J Ę  w s p ó ln ic z ­
k i  d o  h o d o w l i  z w ie r z ą t  
fu te r k o w y c h .  —  W ia d o ­
m o ś ć : J a g ie ł ły  24a/6.

2694-G
1,5 H A  s a d u  d o  w y d z ie r  
ż a w ie n ia  n a  B e z rz e c z u . 
T e l.  459-57. 2700-0
W Y S Y Ł K O W O  s p rz e ­
d a ję  d z ie s ią tk i  g a tu n ­
k ó w  r z a d k ic h  o zd o b ­
n y c h  k r z e w ó w , d rz e ­
w e k  i  p n ą c z y , ig la k ó w ,  
b y l in .  R ó w n ie ż  o z d o b n o -  
o w o c o w e  u n ik a ln e  za ­
g ra n ic z n e  g a tu n k i .  W cze  
sn e  z a m ó w ie n ie  r o ś l in  
z a p e w n i o t rz y m a n ie  Ic h . 
S p ó ź n ie n i o d p a d n ą . N a ­
p is z  j u ż  i  M ó j  k a ta lo g  
o b ję to ś c i k s ią ż k i  w y s y ­
ła m  za  p o b ra n ie m . K o ­
s z ty  w ła s n e . — B o g d a n  
K in d r y k .  O g ro d n ic tw o  
Z a c h e łm ie . W ro c ła w  I  
p o s te  re s ta n te . U p rz e d ­
n i  a d re s  z l ik w id o w a n e j  
f i l i i  68-210 N o w e  C zap le .

G L A D IO L E  w ie lo k w ia t o  
w e , c z e rw o n e , a k s a m it ­
n e  o ra z  t r z y  in n e  k o lo ­
r y  w y s y ła m  za z a lic z e ­
n ie m  p o c z to w y m . K u r ­
p iń s k i ,  C z m o n ie c  63-104 
C z m o ń . 625-K

K U P N O

T A K S O M E T R  P o l ta x  — 
k u p ię .  W ia d o m o ś ć : D ę b ­
n o  L u b u s k ie ,  te l.  366.

25-P
W O z e k  g łę b o k i p r o d u k  
c j i  f r a n c u s k ie j,  g ra n a to ­
w y  — k u p ię .  T e l.  737-04.

3063-G
D IO P T R A M IE R Z  — s z l i­
f ie r k ę  i  n a rz ę d z ia  o p ty ­
czn e  — k u p ię .  Z b ig n ie w  
B lo k ,  M a z u rs k a  16. 41-563 
C h o rz ó w . 622-K

F IA T A  125 p  — k u p lę . 
T e l .  233-760, d o  15.

2666- G
P S A  y o r k s h ir e - te r r ie r a  
z ro d o w o d e m  — k u p lę . 
G o rz ó w  W lk p . ,  S ik o r ­
s k ie g o  37/2, P a w ło w s k i.

2667- G
S K Ó R K Ę  b a r a n ią  n a  k o l  
n ie rz  k u p ię .  T e l.  78-412.

2692-G
K R Z E S Ł A  s ty lo w e  g d a ń ­
s k ie  — k u p ię . W ia d o ­
m o ś ć : te l.  450-80 w e w . 
354 g o d z . 8—15. 2755-0

S P R Z E D A Ż

F IA T A  125 p  —  s p rz e ­
d a m . S z c z e c in , u ł .  B a r ­
n im a  7/9. 2743-0

S A M O C H Ó D  L lo y d  z s i l  
n ik le m  T r a b a n ta  —  ta ­
n io  s p rz e d a m . Ł u k a s z e w  
s k i ,  S o s n o w o  g m in a  B a ­
n ie .  2733-0

F IA T A  126 p , T  650, f a ­
b r y c z n ie  n o w e g o , s p rz e ­
d a m , T e l.  22-00-94, po  
g o d z . 14. 2711-G

F I A T A  12« p , r o k  p ro d . 
1976 —  s p rz e d a m . D z w o ­
n ić  p o  16, te l.  718-88.

2682-G
S A M O C H Ó D  S y re n ę  103 
s p rz e d a m . W ia d o m o ś ć  
k ie r o w a ć :  E lż b ie ta  P la ­
ta ,  M a rs z e w o , p - ta  G o ­
le n ió w .  29-P

M E R C E D E S A  220 D  lu b  
n o w ą  W o łg ę  o ra z  ta k s o ­
m e t r  P o l ta x  2 —  s p rz e ­
d a m . G o rz ó w  W lk p . ,  te l.
23- 61. 2 4 - f

S P R Z Ę T  k u l t u r y s t y c z n y  
s p rz e d a m . U l .  J a g ie ł ły  
16/22. 2518-K

P E R K U S J Ę  „S z p a d e r -  
s k ie g o ”  w  d o b r y m  s ta ­
n ie  p i ln ie  s p rz e d a m . G o  
le n ió w ,  u l .  K o n o p n ic k ie j  
19/2, p o  g o d z . 15. 30-P

S K Ó R K I z n u t r i i ,  s z a f ir ,  
n a  f u t r o  — sp rz e d a m . 
T e ł.  613-595. 2705-G
K O Ż U C H  d a m s k i ( tu r e ­
c k i )  s p rz e d a m . T e le fo n  
404-5408. p o  16. 2679-G
S T A R E  m e b le  sp rz e d a m . 
T e l.  449-37. 2731-G
D W A  fo te le ,  ła w ę . c ie m  
n y  m a h o ń , w y s o k i  p o ­
ły s k  —  s p rz e d a m . D ą b ie , 
u l .  E . G ie rc z a k  36/8.

2709-G
2 P IĘ K N E  s u k n ie  ś lu b ­
n e  w ra z  z w e lo n e m  — 
s p rz e d a m . T e l.  22-73-94.

2739-G

B Ł Ę K IT N Ą  s u k n ię  ś lu b ­
n ą  z  k a p e lu s z e m  s p rz e ­
d a m . S zcze c in , u l .  K a d ­
łu b k a  27A/9, go dz . 16—18.

2725-G
D U Ż Ą  k la t k ę  d la  p a p u g  
—  s p rz e d a m . T e l.  427-11.

2710-G
P U D E L K I  ś re d n ie  s p rze  
d a m . K o n o p n ic k ie j  69/1.

2681-G
P E K IŃ C Z Y K I  6 - ty g o d -  
n ło w e  sp rz e d a m . S zcze - 
c ln - Z y d o w c e ,  u ł .  M e ch a  
n ic z n a  44. 2742-G

L O K A L E

M IE S Z K A N IE  3 -p o k o jo -  
w e  w  w ie ż o w c u  ( V I I  p ię  
t r o )  z a m ie n ię  na  d w a  
m ie s z k a n ia  je d n o p o k o jo  
w e  z  k u c h n ią ,  ła z ie n k ą  
i  w . c . o b o w ią z k o w o . — 
S z c z e c in , B u d z is z y ń s k a  
8/45, go dz . 16—20. 2876-G

D O  w y n a ję c ia  d u ż y  n ie -  
u m e b lo w a n y  p o k ó j  z u -  
ż y w a ln o ś c ią  k u c h n i .  T e l.  
350-31 W. 561. 2677-0

F U T R O  z ła p e k  k a r a k u ­
ło w y c h ,  n o w e  —  s p rz e ­
d a m . T e l.  22-37-82.

2678-G

O D N A J M Ę  p o k ó j  2 oso­
b o m  (m a łż e ń s tw u ) .  W ia ­
d o m o ś ć : J a g ie ł ły  24a/6.

2695-0

C U D Z O Z IE M IE C  p ły w a ­
ją c y  w  P L O  w y n a jm ie  
na  o k re s  2 la t  s a m o d z ie l 
n e  m ie s z k a n ie  M -2  lu b  
M -3  z te le fo n e m . O fe r ty :  
B iu r o  O g ło s z e ń  S zcze c in  
2699.

M IE S Z K A N IE  s p ó łd z ie l­
cze  M -2  w  Z ie lo n e j  G ó ­
rz e , z a m ie n ię  n a  p o d o b ­
n e  w  S z c z e c in ie . Szcze­
c in ,  te l.  22-88-94. 2701-G

P O S Z U K U J Ę  M -2  w  c e n ­
t r u m  n a  o k re s  r o k u .  O -  
f e r t y :  B iu r o  O g ło sze ń  —  
S z c z e c in  2714.

D Ę B N O  L U B U S K IE  —
tr z y p o k o jo w e  m ie s z k a ­
n ie  z a m ie n ię  n a  m n ie j ­

sze w  S z c z e c in ie , te l.  
*2-85-97. 2717-0

S P Ó Ł D Z IE L C Z E  M -3  W
ś ró d m ie ś c iu ,  z a m ie n ię
n a  w ię k s z e  lu b  r ó w n o ­
rz ę d n e . T e l.  22-89-26.

2719 -0

K A W A L E R K Ę  k u p lę .  O - 
f e r t y :  B iu r o  O g ło s z e ń  —  
S z c z e c in  2727.

M IE S Z K A N IE  3 -p o k o jO - 
w e , k o m fo r t ,  z a m ie n ię  
n a  d w a  o d d z ie ln e  m ie ­
s z k a n ia . W ia d o m o ś ć : p o d  
n r  te l.  787-52. 2737-0

M A Ł Ż E Ń S T W O  z  t r z y ­
le tn im  d z ie c k ie m  po szu ­
k u je  s a m o d z ie ln e g o  p o ­
k o ju  z  u ż y w a ln o ś c ią  k u ­
c h n i  w  ś ró d m ie ś c iu .  S ta  
n is ła w a  G o łę b io w s k a  — 
S zcze c in , p l.  G r u n w a ld z ­
k i  4/23. 2747-0

IN Ż Y N IE R  l i b i j s k i  z żo ­
n ą  s z u k a  m ie s z k a n ia  2-  
p o k o jo w e g o , s a m o d z ie l­
n e g o  n a  o k re s  6 m ie s ię ­
c y . O fe r t y :  B iu r o  O g ło ­
szeń  S z c z e c in  2753.

M A Ł Ż E Ń S T W O  z d z ie ­
c k ie m  p o s z u k u je  m ie sz ­
k a n ia .  O fe r t y :  B iu r o  O -  
g ło s z e ń  S z c z e c in  2754.

S Z C Z E C IN  — s p ó łd z ie l­
cze  M -3 . 43 m  k w . ,  te le ­
fo n ,  z a m ie n ię  n a  p o d o b ­
n e  w  P ia s e c z n ie  k /W a r -  
s z a w y  lu b  w  W a rs z a w ie . 
S z c z e c in , t e l  82-28-36.

2760- 0

D W A  p o k o je  z  k u c h n ią  
z a m ie n ię  n a  w ię k s z e . U l. 
Ś c ie g ie n n e g o  9/12.

2761- G

Z G U B Y

16 B M . w  p o b liż u  „ S w la  
ta  D z ie c k a ”  z g u b io n o  
p o r tm o n e tk ę -p o r t fe l .  U -  
c z d w e g o  z n a la z c ę  p r o ­
szę o z w r o t  za w y n a g r o  
d z e n ie m . J o la n ta  N o w a ­
k o w s k a , S zcze c in , u l .  
R e ja  13/4, te l.  22-14-23.

„ K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I”  — D Z IE N N IK  R O B O T N IC Z E J  S P Ó Ł D Z IE L N I W Y D A W N IC Z E J  „P R A S A  -  K S IĄ Ż K A  -  R U C H ” . W Y D A W C A : S M z e c iń s k le  W y te v m ic tw o  P ra s o w e  
w  S z c z e c in ie . R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A :  70-550 S z c z e c in , p l.  H o łd u  P ru s k ie g o  8 s k r y t k a  p o c z to w a  70-952 R E D A G U J E  K O L E G IU M . T E L E F O N Y : ^ c ^ t r  a la  s e k r e ­
t a r ia t  re d . n a c z e ln y  457-41, s e k r e ta r z  r e d a k c j i  467-21, s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 (w e  w n . 83), d z ia ł m ie js k i  462-35 d z ia ł m o r s k i 427-77. d z ia ł 5P»r t ° w y „  —
z c z y te ln ik a m i 450-21. B iu r o  O g ło sze ń  394-34, re d . p o ra n n a  (p o  go dz . 6) 224-028, 224-250, d a le k o p is y  224-018 P re n u m e ra tę  na k r a j  p r z y jm u ją  O d d z ia ły  R SW  „ P r a M  — K .s ią z^a  
R u c h ’ o ra z  U rz ę d y  P o c z to w e  i  d o rę c z y c ie le  w  te rm in a c h  do  25 l is to p a d a  na  s ty c z e ń  I  k w a r ta ł  i p ó łro c z e  r o k u  n a s te o n e s o  n a  c a łv  r o k  »nm AadeT iia
p o p rz e d z a ją c e g o  o k re s  p r e n u m e ra ty  n a  n V rA « i m ir u  h ip ła « > o o . c.t>r\a n r e n u m e ra tw  ro e z n e i — 3 '2  z ł.  Z a k ła d y  p r a c y  in s t y t u c je  i  o rg a n iz a c je  s K ia u a jq  ___ . _p o z o s ta łe  o k r e s y  r o k u  b ie żą ce g o . C en a  p r e n u m e r a ty  ro c z n e j — 3’ 2 z ł.  Z a k ła d y  p r a c y  in s t y t u c je  1 .o rg a n iz a c je  s k ła d a ją  z 
na^ p r e n u m e ra tę  w  m ie js c o w y m  O d d z ia le  R S W ^ a w  m ie js c o w o ś c ic h . w  k tó r y c h _ n ie  m a  te g o  O d d z ia łu  w  U rz ę d a c h  ^ ! t ° ! ,y w A « 81 L ł U « m ^ r o c  d ro ższa  p r z y jm u je  R S W
r a to r z y  in d y w id u a ln i  w y łą c z n ie  w  U rz ę d a c h  P o c z to w y c h "  b ą d ź  u  d o r ę c z y c ie l i .  P r e n u m e ra tę  ze z le c e n ie m  w y s y łk i  za g ra n ic ę , k tó r a  je s t  o  ! 
„P ra s a  — K s ią ż k a  — R u c h ”  C e n tr a la  K o lp o r ta ż u  P ra s y  i  W y d a w n ic tw .  u L  T o w a ro w a  28 00-958 W a rsza w a  k o n to  P K O  ” * * * "  "  “
k ła d y  G ra f ic z n e .
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Rok definitywnych rozstrzygnięć na budowie 

szczecińskiej „fabryki mleka“

DOBRE PROGNOZY
W IZYTU JĄC  szczecin- — JEŻELI chciałbym  scha- 

skie inwestycje kompleksu rakteryzować dzień dzisiejszy 
żywnościowego, złożyliśmy inw estycji to  mogę tego doko- 
wczoraj w izytę na placu nać za pomocą dwóch słów: 
budowy nowoczesnej m le- mróz I praca. Mróz stanowi dla 
czarni. K ie row n ik  budo- nas znaczne u trudnienie przy 
wy — m gr inż. Roman robotach ziemnych — ziemia 
Rogoziński powiedział zamarzła bowiem na głębo-
K u rie ro w i” : kość 80 cm. Nawet sporych 

rozm iarów i  o dużej mocy spy 
chacze są w  takich sytuacjach 
bezradne. M usieliśm y więc 
wstrzymać roboty towarzyszą­
ce przy składzie opału oraz 
przy oczyszczalni ścieków. Za­
planowaliśmy jednak zawczasu 
nasze poczynania w  ten spo­
sób, aby ekipy zatrudnione 
przy pracach które w strzym ał 
mróz, można było natychmiast 
przerzucić na inne odcinki.

A K T U A L N IE  r o b o ty  z m ie r z a ła  tu  
w  k ie r u n k u  z a m k n ię c ia  w s z y s tk ic h  
o b ie k tó w ,  t a k  p r o d u k c y jn y c h  ja k  i 
p o m o c n ic z y c h . J e d n a  z w ie lk ic h  
ś c ia n  g łó w n e g o  b u d y n k u  p r o d u k ­
c y jn e g o  zo s ta ła  ju ż  c a łk o w ic ie  za ­
p e łn io n a  g o to w y m i,  d u ż y m i e le m e n  
ta m i.  D o  S zcze c in a  d o ta r ła  p ie r w ­
sza p a r t ia  p r o to t y p o w y c h  p ł y t  P W  8. 
Sa to  ś c ie n n e  e le m e n ty  n r o d u k o -  
w a n e  p rz e z  fa b r y k ę  w  O b o rn ik a c h . 
W ła ś n ie  p la c  b u d o w y  s z c z e c iń s k ie j 
m le c z a r n i s ta ł s ie  p o l ig o n e m  d o ­
ś w ia d c z a ln y m  d la  te g o  n o w e g o  p r o ­
d u k tu .  O p ró c z  w y s o k ic h  w a lo ró w  
e s te ty c z n y c h , p ł y t y  P W  8 p o s ia d a ­
ją  d o s k o n a le  p a r a m e tr y  te c h n ic z n e : 
sa ś w ie tn y m i iz o la to r a m i,  a  p o n a d ­
to  ic h  m o n ta ż  n a  p io n o w y c h  ś c ia ­
n a c h  ( d z ię k i o d p o w ie d n im  r o z w ią ­
z a n io m  k o n s t r u k c y jn y m i  p rz e b ie e a  
b a rd z o  s p ra w n ie .

—  B a rd z o  d o b rz e  p o s tę p u ją  ro b o ­
t y  in s ta la c y jn e  w  k o t ło w n i  — m ó ­
w i  in ż .  R o g o z iń s k i.  P o c z ą tk o w o  
o b a w ia liś m y  s ie  o  te n  o b ie k t .  1ed- 
n a k  te ra z , d z ię k i  d o s k o n a łe j p ra c y  
e k ip  „ I n s t a łu ”  m o ż e m y  ju ż  m ó w ić  
o w y p rz e d z e n ia c h  h a rm o n o g ra m ó w . 
R ó w n ie ż  p e w n e l p o p r a w ie  u le g ła  
p ra c a  in n e g o  n a szeg o  p o d w y k o n a w ­
c y  — P rz e d s ię b io rs tw a  R o b ó t Z m e ­
c h a n iz o w a n y c h  . .Z a c h ó d ” . M ie jm y  
n a d z ie je ,  że g d y  m ro z y  u s ta n ia , k o ­
p a rk a  i  s p y c h a c z e  te g o  p rz e d s ię ­
b io rs tw a  d z ia rs k o  p rz y s ta n ia  do  
p r a c y  a b y  n a d g o n ić  z a le g ło ś c i.

—  O b e c n ie  je d y n y m  p o w a ż n ie j­
s z y m  m a n k a m e n te m  sa n ie te r m in o ­
w e  d o s ta w y  n a  p la c  b u d o w y  s ta l i  
p r o f i lo w a n e j .  N asza  d y r e k c ja  p o ­
c z y n i ła  j u ż  o d p o w ie d n ie  k r o k i  w  
c e lu  z d o p in g o w a n ia  ̂  o p o rn e g o  d o ­
s ta w c y .

P O R U S Z O N A  p rz e *  in ż .  R o g o z iń ­
s k ie g o  s p ra w a  n ie te r m in o w y c h  d o ­
s ta w  s ta l i  n a  p la c  b u d o w y  je s t 
b a rd z o  w a ż n a . P rz e c ie ż  jeszcze  w  
ty m  r o k u  m a  n a s tą p ić  r o z r u c h  te c h  
n o lo g ic z n y  m le c z a rn i.  P la n y  z a k ła ­
d a ła . że  N a d o d rz a ń s k ie  P rz e d s ię ­
b io rs tw o  B u d o w n ic tw a  P rz e m y s ło ­
w e g o  p rz e k a ż e  d o  u ż y t k u  g łó w n e  

W  M IE J S C O W O Ś C I P n ie w o  g m . f u n k c y j n e  le szcze  w  I I I
G r y f in o  s ta n ą ł w c z o r a j  w  p ło m ie ń "  'K w a r ta le  b r .

Ożywienie 
na estradzie

O D  D Z IŚ  d o  s o b o ty  25 b m . g r u ­
p a  T e le g ra m  b e d z ie  w y s tę p o w a ła  na 
M a łe j  S c e n ie  R o z r y w k i  w  t r a k c ie  
b lo k u  d y s k o te k o w e g o .

W  n a jb l iż s z y  p o n ie d z ia łe k  27 b m . 
s z c z e c iń s k a  p u b lic z n o ś ć  o b e jr z y  w  
s a l i  W D S -u  k o le jn a  e d v c ie  m ię d z y ­
n a r o d o w e j r e w i i  v a r ié té ,  t y m  r a ­
z e m  p o d  z n a k ie m  R y b . G w ia z d a  
p r o g r a m u  b ę d z ie  F a r id a ,  k tó r a  za­
ś p ie w a  z  to w a rz y s z e n ie m  z e sp o łu  
P A T  78. W y s tą p ią  ró w n ie ż  m . in .  
U v e  Je n se n  (p io s e n k a rz  z N R D ). 
D u o  H i la r is  (C S R S ). D u o  E v e rs  (P o l 
s k a ) . b a le t  S ta c c a tto .  ze sp ó ł T e le ­
g ra m . G o s p o d a rz e m  r e w i i  b e d z ie  
J a c e k  B u k o w s k i .  B i le t y  n a  ob a  k o n  
c e r ty  (g o d z . 17 1 20.30) m o ż n a  k u ­
p ić  w  k a s ie  w  h a l lu  k in a  ..C o lo s - 
s e u m ” .

J e d n o c z e ś n ie  b . c ie k a w a  im p re z ę  
■— ..E ch a  Z ło te j  T a r k i ” '  p rz y g o to ­
w u je  n a  4 m a rc a  S ta r g a rd z k i  D ó m  
K u l t u r y  . .Z e t - Z e t - K a ” . (Jas)

Notatnik szczeciński
A  „ S Z T U K A  u ż y tk o w a  la t  m ię ­

d z y w o je n n y c h  i  w  P o ls c e  L u d o w e j”  
t o  t y t u ł  k o le jn e g o  w y k ła d u  o  s z tu ­
ce . k t ó r y  w y g ło s i m g r  Iw o n a  S a n- 
d a c h  d z iś . w  ś ro d ę  o g o d z . 17.30. 
w  s a l i  p r o je k c y jn e j  Z a m k u .

A  K L U B  „ R e m e d iu m ”  za p rasza  
s w o ic h  s ta ły c h  b y w a lc ó w  d z iś  o 
g o d z . 19. n a  p r e le k c je  m g r  in ż .  L e sz  
k a  C z e rn e c k ie g o  n t .  „ W y p r a w y  na  
S z p ic b e rg e n ” . i lu s t r o w a n a  p rz e ź ro ­
c z a m i. P r e le k c je  o r g a n iz u je  K o ło  
A r k ty c z n e  w  S zcze c in ie .

J u t r o  w  k lu b ie  o d b ę d z ie  s ie  k o n ­
c e r t  k a m e ra ln y  p r z y  ś w ie c a c h  i  k a ­
w ie .  W  p r o g r a m ie :  M o n iu s z k o , C h o ­
p in .  C z a jk o w s k i.  S a in t-S e a n s  i  in n i .  
K o n c e r t  p o p ro w a d z i W a le r ia n  P a w ­
ło w s k i .  P o c z ą te k  o  g o d z . 19.

Kronika wypadków
D O  T R A G IC Z N E G O  w y p a d k u  d r o  

g o w e g o  d o s z ło  w c z o r a j  o k o ło  go dz . 
15 n a  p l.  O d ro d z e n ia , g d z ie  c ię ż a ­
r ó w k a  m - k l  „ S ta r ”  p o t r ą c i ła  2 8 -le t- 
n lą  R o z a lię  B . ,  k tó r a  p o n io s ła  
ś m ie rć  n a  m ie js c u . O k o lic z n o ś c i b a ­
d a  m il ic ja .

n ia c h  c ię ż a ro w y  „ S ta r ” , w ła s n o ś ć  
Z N M R  w  B a n ia c h . W s k u te k  z w a r ­
c ia  w  In s ta la c j i  e le k t r y c z n e j  s p ło ­
n ą ł  s i l n i k  i  k a b in a  w o z u . S t r a ty  
w y n o s z ą  o k .  150 ty s .  z ł. W  P o d g ro ­
d z iu ,  w  D o m u  W y c h o w a w c z y m  za ­
p a l i ł  s ię  d a c h  b u d y n k u  m ie s z k a ln e ­
g o . N a  szczęśc ie  s t r a ż  s z y b k o  z lo ­
k a l iz o w a ła  o g ie ń . S t r a ty  w y n o s z ą
» ty s .  z ł.

—  O s ta tn io  je s te ś m y  b a rd z o  za ­
d o w o le n i z t e j  b u d o w y . P r a k t y c z ­
n ie  n ie  n a p o ty k a m y  n a  ż a d n e  is to t ­
n e  tr u d o ś c i.  M a m y  te ra z  z in w e ­
s to re m  z a p e w n io n y  c o d z ie n n y  k o n ­
ta k t .  W y k o r z y s tu je m y  te  s y tu a c je  
i  k a ż d e g o  d n ia  s p o ty k a m y  s ie  z n i ­
m i  p r z y  r o z w ią z y w a n iu  is to tn y c h  
d la  t e j  in w e s ty c j i  p ro b le m ó w . J e ­
s te ś m y  te ra z  p rz e k o n a n i o  tv m .  iż  
d o t r z y m a m y  u s ta lo n e g o  D ia n u  te r ­
m in u  p rz e k a z a n ia  o b ie k tu  in w e s to ­
r o w i .

O ILE  zapewnienia naszych 
rozmówców się sprawdzą — to 
już pod koniec br. d e fin ityw ­
nie skończą się k łopoty szcze­
cińskich mleczarzy z zaopatrzę 
niem miasta w  mleko.

(Macz)

Kolorowe lampy

B u d o w a  m le c z a r n i w c h o d z i w  
s k ła d  K ie r o w n ic tw a  Z e s p o łu  B u ­
d ó w . J a k  w ie c  je d n o s tk a  n a d rz ę d n a  
o c e n ia  p rz e b ie g  p ra c  n a  ty m  ta k  
b a rd z o  p o t r z e b n y m  S z c z e c in o w i 
o b ie k c ie ?

(a p ) p o w ie d z ia ł:

Latem na podniebnych szlakach

5 rejsów do stolicy
Połączenia z południem

OPRACOW ANY został już 
k ra jo w y  rozkład lo tów  na bie­
żący rok , w  k tó rym  dyrekc ja  
podniebnego przewoźnika u - 
względmła większą część po­
trzeb naszego regionu. Już od 
kw ie tn ia  wzrośnie liczba co­
dziennych rejsów do Warsza­
wy, zaś w miesiącach le tnich 
będziemy m ie li połączenia tak-

Można inaczej
O K A Z U J E  s ie . że ta k ie  t r a k to w a ­

n ie  k l ie n tó w  o ja k im  p is a l iś m y  w  
n o ta tc e  „ N a b i ja n ie  w ... r o z p y la c z "  
n a  szczęśc ie  n ie  ro z p o w s z e c h n iło  
s ię  w  s z c z e c iń s k ic h  p la c ó w k a c h  h a n  
d lo w y c h .  W id o c z n ie  r o z p y la c z e  na  
le ż ą  d o  czę s to  r e k la m o w a n y c h  to ­
w a r ó w .  p o n ie w a ż  je d e n  z n ic h  w ró  
c i ł  t y m  ra z e m  d o  d r o g e r i i  p r z y  n i. 
G r u n w a ld z k im .  O b s łu g u ją c a  e k s p e ­
d ie n tk a  bez n a jm n ie js z y c h  t r u d n o ś  
c i i  z n ie c ie r p l iw ie n ia  p o  s p ra w d z e ­
n iu  że  p rz e d m io t je s t  w a d l iw y ,  
z w ró c i ła  k l ie n tc e  p ie n ią d z e .

Nowa kwiaciarnia
O S T A T N IO  o tw a r ła  sw e  p o d w o je  

n o w a  k w ia c ia r n ia .  M ie ś c i s ie  on a  
u  z b ie g u  u l ic :  B o h . W a rs z a w y  i 
M ic k ie w ic z a .  W ła ś c ic ie lk a  o t r z y m a ­
ła  p o z w o le n ie  z W y d z ia łu  H a n d lu  i  
U s łu g  U M  na  h a n d e l k w ia ta m i,  a 
w  s e z o n ie  — ta k ż e  o w o c a m i.  L o k a ­
l iz a c ja  te g o  p u n k t u  w y d a je  s ię  b a r ­
d z o  t r a fn a ,  g d y ż  w  p o b liż u  n ie  m a  
t u  ża d n e g o  s k le p u  te j  b ra n ż y .

(w y s )

że z trzema miastami na po­
łu dn iu  kra ju.

I  tak od 2 kw ie tn ia  do koń­
ca maja samoloty do Warsza­
w y  będą odlatywały z Gole­
niowa 3 razy dziennie, a z po­
czątkiem czerwca wprowadzo­
ny zostanie czwarty lo t do 
stolicy. Uruchomione będą też 
połączenia z Katow icam i (co­
dziennie), Krakow em  (cztery 
razy w  tygodniu) i Rzeszo­
wem (poniedziałki, środy i 
p ią tk i). Natomiast od 23 czerw 
ca będziemy m ie li do dyspozy­
c ji aż pięć rejsów do Warsza­
wy.

Latem  na zmodernizowanym 
lo tn isku w  Goleniowie zapa­
nuje więc duży ruch. Każdego 
dnia samoloty będą startowa­
ły  i  lądowały 14 razy. Każde­
go, bowiem w  tym  czasie 
rozkład lo tów  uwzględnia ko­
m unikację również w  niedzie­
le.

„L O T ”  zamierza zakończyć 
sezon turystyczny z końcem 
sierpnia. We wrześniu i paź­
dziern iku z obszernego rozkła­
du lo tów  pozostaną trzy  rejsy 
do Warszawy.

Pięć lo tów  do stolicy — to 
bardzo dużo. Gdyby tak jed­
nak zrezygnować z jednego i 
samolot skierować na lin ię  
Szczecin—Gdańsk? Połączenie 
takie jest niezbędne w  uk ła ­
dzie m akroregionu nadmorskie 
go. (jas)

Kapelusze dla każdego
W  G R U D N IU  u b .r .  k ie d y  h a n ­

d lo w c y  z d z ie n n ik a r z a m i „ K u r ie ­
r a ”  d y s k u to w a l i  w  ra m a c h  a k c j i  
„ R y n e k  to  m y ”  o  z a o p a trz e n iu  
s z c z e c iń s k ic h  s k le p ó w  w  o d z ie ż , pa ­
d ła  p r o p o z y c ja  b v  p ro d u k o w a ć  p o ­
s z u k iw a n e  p rz e z  m ło d z ie ż  i  d o ro ­
s ły c h  le k k ie  c z a p k i i  k a p e lu s ik i,  
t a k ie  w  sam  ra z  n a  w a k a c je . T e g o  
ty p u  d o d a tk ó w  w  n a s z y c h  p la c ó w ­
k a c h  h a n d lo w y c h  n ie  m a . t r a f ia ją  
s ie  za to  u  p r y w a tn y c h  w y tw ó r ­
c ó w . o s ią g a ją c  n ie je d n o k r o tn ie  h o r ­
re n d a ln e  c e n y . P o m y s ł,  b y  u z u p e ł­
n ić  te  lu k ę  n a  s k le p o w y c h  p ó łk a c h  
b a rd z o  s ie  w s z y s tk im  D od ob a ł. I  
o to  o t r z y m a l iś m y  z a p ro s z e n ie  od  
p re ze sa  „ E le g a n c j i ”  — T a d e u sza  
J a g u s ia , b y  p r z y jś ć  i  o c e n ić  m o d e ­

le  p o s z u k iw a n y c h  p rz e z  s z c z e c iń ­
s k i  h a n d e l n a k r y ć  g ło w y .

N a  s to le  u jr z e l iś m y  16 w z o ró w  
p rz e ró ż n y c h  cza p e k  i  k a p e lu s z y  u -  
s z y ty c h  z d ż in s u  o ra z  m a te r ia łó w  
w  k r a tę .  B y ły  to  k a p e lu s z e  w  s ty ­
lu  k o w b o js k im  ś c ią g n ię te  s z n u r ­
k ie m  po d  b ro d ą  — z n a k o m ite  na  
r a jd y  i  w y c ie c z k i.  B y ły  te ż  m a łe . 
z a b a w n e  — z p r z e g r ó d k a m i n a  p a ­
p ie ro s y  b ą d ź  o łó w k i.  N asza  u w a g ę  
z w r ó c i ły  ró w n ie ż  c z a p k i z da sz­
k ie m  o ra z  a p a s z o w s k ie , w  d ro b n a , 
a ta k ż e  d ń ż ą  k r a tę .  K a ż d y  z re s z tą  
m ó g łb y  t u  z n a le ź ć  fa s o n  n a jb a r ­
d z ie j  d la  s ie b ie  o d p o w ie d n i,  s to ­
s o w n ie  d o  w ie k u  i  s t r o ju .  M o d e le  
są b o w ie m  u d a n e  i  p o d o b a ły  s ie  
n a w e t  s a m y m  k r a w c o m ,  k tó r z y  1e

s z y n  ( ! )  A u to r k ą  w z o r ó w  b y ła  k ie ­
r o w n ic z k a  d z ia łu  u s łu g  „ E le g a n ­
c j i ”  U rs z u la  N ie s z k o w s k a . G e ny  
k a p e lu s z y  1 cza p e k  s k a lk u lo w a n o  
n a  180—270 z ł.

—  W  te n  spo sób  w y k o r z y s ta m y  
m a łe  k a w a łk i  m a te r ia łó w ,  z  k t ó r y ­
m i n ie  w ia d o m o  b y ło  co  z ro b ić .  
D y re k c ja  W P IIW  o b ie c a ła  n a m  
z re s z tą  d o s ta rc z y ć  d u ż a  i lo ś ć  re sz ­
te k  ró ż n y c h  tk a n in ,  k tó r e  m o g li ­
b y ś m y  w y k o r z y s ta ć  d o  t e j  p r o d u k ­
c j i  —  m ó w i T a d e u s z  Ja g u ś . — J u ż  
te ra z  je d n a k  n a s ta w ia m y  s ię  n a  to  
a b y  w z o r y  c z a p e k  i  k a p e lu s z y  m a k ­
s y m a ln ie  u ro z m a ic a ć  i  d o s to s o w y ­
w a ć  n a  b ie ż ą c o  d o  z m ie n ia ją c e j s ię  
m o d y . M o ż e m y  n p . szyć k a p e lu s ik i  
d w u s tro n n e ,  z r ó ż n y m i s te b n o w a -  
n ia m i.  p a s k a m i, r o n d a m i i t d .  w  za ­
le ż n o ś c i od  te g o  ja k ie  u w a g i b ę ­
d z ie  m ia ł  na sz  o d b io rc a .

J e d n o c z e ś n ie  w  d y r e k c j i  s p ó łd z le l 
n i  z a p e w n io n o  na s . iż  je ś l i  t y lk o  
h a n d lo w c y  s z y b k o  s ie  z d e c y d u ją  n a  
z a k u p  te j  o f e r t y  — „ E le g a n c ja ”  
je s t  w  s ta n ie  u szyć  p ie rw s z a  s e r ie  
n a k r y ć  g ło w y  z d ż in s u  i  in n y c h  
t k a n in  jeszcze  p rz e d  se zo ne m  w cza  
s o w y m  t j .  w  m a ju  b r .

M A M Y  w ie c  1uż k o le k c ję  le tn ic h  
k a p e lu s z y . S z y b k a  r e a liz a c ja  z a m y ­
s łu  z a s łu g u je  t u  n a  p o c h w a le . T e ­
ra z  w y p a d a  le d y n ie  cze k a ć  n a  f i ­
n a ł  s p r a w y :  k ie d y  i  w  ja k im  s to p ­
n iu  s z cze c iń scy  h a n d lo w c y  s k o r z y ­
s ta ją  z t e j  c ie k a w e j o fe r ty ?  O d  te ­
go  b o w ie m  z a le ż y  c z y  p rz e d  w y ­
ja z d e m  n a  u r lo p  b ę d z ie m y  m o g li  
k u p ić  w  s k le p a c h  ła d n e  i  p r a k ­
ty c z n e  n a k r y c ia  g ło w y .  (w y s )

O T O  je d e n  z p ro p o n o w a n y c h  
p rz e z  „ E le g a n c ją ”  le tn ic h  k a ­
p e lu s z y . N a d a je  s ię  z a ró w n o  
d la  p a ń  ja k  i  p a n ó w .

F o t . :  Z .  J o d k o w s k l

REPREZENTACYJNA
ulica Szczecina staje się 
coraz weselsza i  bardziej 
wielkomiejska. Właśnie w 
pobliżu placu Przyjaźni 
Polsko-Radzieckiej um ie­
szczono na słupach kolo­
rowe klosze o oryginalnym  
kształcie. „ Deptak ”  szcze­
ciński ma więc nastrojo­
we i  co ważne —  dość o- 
szczędne oświetlenie.

N A  ZD JĘCIU: pracowni­
cy Zakładu Energetycznego 
m ontują białe i  czerwone 
klosze.

Fot. Z. Jodkowski

Sanki
„idą jak woda...“
P IĘ K N A  „zakopiańska”  po­

goda — mróz śnieg i słońce — 
sprawia, że ogromnym powo­
dzeniem cieszą się sanki, nar­
ty   ̂ i  łyżw y. Najw ięcej oczy­
wiście mamy saneczkarzy, ja ­
ko że sport to dostępny pra­
w ie dla wszystkich. Po 100 
sanek dziennie od dłuższego 
już czasu sprzedaje się w  skle­
pie sportowym  przy ul. W ie l­
k ie j 5. Trzeba przyznać, że w  
tym  roku wybór jest napraw­
dę duży — są saneczki pla­
stikowe, drewniane, z opar­
ciem i  bez, większe i mniejsze.

Duży jest również popyt na 
narty. Najprędzej rozeszły się 
małe narty  dziecięce. (ław)

Seminarium Prawa Pracy
Z W  Z rz e s z e n ia  P r a w n ik ó w  P o l­

s k ic h  w  S z c z e c in ie  o r g a n iz u je  w  
b ie ż ą c y m  r o k u  S e m in a r iu m  P ra w a  
P ra c y  d la  p r a c o w n ik ó w  k o m ó re k  
k a d r o w y c h ,  z a t ru d n ie n ia  i  p ła c . 
s łu żb , p r a c o w n ic z y c h  o ra z  ra d c ó w  
p r a w n y c h ,  c z ło n k ó w  k o m is l i  ro z ­
je m c z y c h .  k o m is j i  o d w o ła w c z y c h  
d/s  p ra c y , a k t y w u  z w ią z k o w e g o  1 
s p o łe czn e g o .

Z g ło s z e n ia  n a le ż y  k ie r o w a ć  po d  
a d re s e m  Z a rz ą d u  W o je w ó d z k ie g o  
Z rz e s z e n ia  P r a w n ik ó w  P o ls k ic h . 
S z c z e c in , u l .  K a s z u b s k a  42. w  te r ­
m in ie  do  10 m a rc a  b r . .  d o k o n u ją c  
je d n o c z e ś n ie  w p ła ty  w  w y s o k o ś c i 
p o  300 z ł od  u c z e s tn ik a  na  k o n to  
Z rz e s z e n ia  n r  81520-11891-132 w  P K O  
I I  O /M  w  S z cze c in ie .

In fo r m a c je  — te l.  880-31. w e w n . 
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Zwykłe brakoróbstwo
C O R A Z  w ię c e j s z c z e c in ia n  k u p u je  

m le k o  w  w o re c z k a c h  fo l io w y c h .  D o  
g o d n e  te  o p a k o w a n ia  o s ta tn io  co ­
ra z  c z ę ś c ie j o k a z u ją  s ię  n ie s z c z e l­
ne . N ie je d e n  k l ie n t  w ra c a  z z a k u ­
p ó w  z c ie k n ą c ą  s ia tk ą  lu b  to rb ą  
p e łn ą  m le k a .  C o n a  to  S zcze c iń ska  
S p ó łd z ie ln ia  M le c z a rs k a ?

— T o  n ie  nasza  w in a  —  m ó w i 
d y r e k to r  S S M  d o  s p r a w  p r o d u k c j i  
E . B u łh a k  — te c h n o lo g ię  z g rz e w a ­
n ia  w o re c z k ó w  n a  a u to m a c ie  f i ń ­
s k im  m a m y  o p a n o w a n ą  n a p ra w d ę  
d o b rz e . N ie s te ty ,  a p a r a t  te n  n ie  to ­
le r u je  z le j  ja k o ś c i m a te r ia łu .  F o l ia  
d o s ta rc z a n a  n a m  z T y c h  p rz e z  ta m  
te js z e  Z a k ła d y  T w o r z y w  S z tu c z n y c h  
„E R G ”  je s t  n ie ró w n o m ie rn e j  g r u ­
bo śc i i  s z e ro k o ś c i. S tą d  i n ie s z c z e l 
n o śc i.

D o T y c h  d ro g a  d a le k a , le cz  b r a ­
k o r ó b s tw o  m a  d łu g ie  n o g i.
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